
W ojna i czasy powojenne wprowa­
dziły liczne zmiany i Drzesumęcia w 
kształtowaniu sic życia gospodarczego 
kraju. W iele zmieniło się u nas na lep­
sze, w pierwszej liriji wymienić tu na, 
leży wzrost 1 rozkwit przemysłu. Ale 
róumioż wiele objawów w stosunkach 
gospodarczych jest wyraźnie ujemnych 
i szkodliwych i to w stopniu tak w yso­
kim. że niepodobna w obec nich zająć 
stanowisko spokojnego obserw atora.

TrzoDa raz już otw arcie powiedzieć, 
że niema gi upy gospodarczej bai dz ej 
zdeprawowanej przez stosunki osta­
tniego dziesięciolecia i w  w yższym  
stopniu szkodliwej d!a interesów całego 
społeczeństwa, niż jest nią w chwili 
ocecnci kupiectwo. Niczem jest w yzysk 
fabrykanta, czy  prod Leenta rohiego w 
porównanm do tego. jaki uprawia na 
organizmie społecznym pośrednik mię­
dzy w ytwórcy a konsumentem —  ku 
piec. Kupiec jest dziś tym, który w ce­
nie towaru, płaconej przez konsumenta 
lwia część zabiera dla siebie; dobrze 
jest jeśli choć połowa przypada na ko­
szta produkcji i zysk w ytw órcy.

Dlaczego udział kupca w cenie to- 
«*aru iest dziś tak niepomiernie wyso­

ki? Odrzucając na bok w szystkie nie- 
■stotne,.ftfgo zjawiska przyczyny, do­
chodzony do głównej i najw ażniejszej* 
rrzyczyną w yzysku kupieckiego 'je s t  
l/.is nadmiar ludzi, zajmujących się in­
teresami handlowymi. Stało  się to w 
okresie lat powojennych. B y ły  to lata 
.iewaiuacji, ochrony lokatorów i wol­
ności podatkowej.| Na tej urodzajnej 
glebie w yrosły na obszarach państwa 
;etki tysięcy nowych .fa m  i Drzeds:ę- 
oicrstw . Dość w skazotr ze przed w oj­
ną było we Lw ow ie nie wiele więcej 
nad setkę sklepów z towarami tekstyl­
nymi, dziś jest ich z górą trzy tysiące!

Siła konsurncyjna ludności nie zwię­
kszyła się, raczej spadła, Ogólny zatem 
oorót handlowy nie tnoże być dziś 
większy, niż przed wojną. Ja k  więc 
dziać się może, że taki niesłychany 
nadmiar przedsiębiorstw handlowych 
'•'ogóle istnieje, że tyle tysięcy kupców 
może utrzymać siebie, swój persona! i 
.woje rodziny, co więcej — może bo­
gacić się i zyskiw ać?!

Odpowiedz tylko jedna — {.“rzez w y­
zysk konsumenta i okradanie Skarbu 
Państw a.

Pod tymi „hastami11 kwitnie i prospe- 
i u ie“ powojenne kupiectwo i mch 
„funduje się powojenna „etyka1' han­
dlowa. W olna konkurencja nie istnieje, 
na je j miejscu panoszy się „solidarność 
kupiecka, broniąca się wszelkimi sposo­
bami przed zniżkę, cen; pod s^andar 
solidarności garną się słabe, powojenne 
firmy, aby  utrzym ać się przy życiu; 
wykorzystują ją silni i solidni kupcy, 
zagarniając łatwv i wygodny zysk z 
mniej licznej, ale za to w ięcej płacącej 
klijenteli. Je s t zatem wspólny front 
wyzysku w obec konsumenta i taki sam 
Wspólny front przeciw Skarbow i Pań­
stwo o niepłacenie podatków i danin-

1 a sprzeczną z tradycyjną wvvolna. 
konkurencją „solidarność" kupiecka sta 
je się zrozunuaia, gdy się zw azy, że 
lwia część iirrn i przedsiębiorstw, prze- 
dewszystkiem tych, które pow stały w 
pstotaich iatacu. znajduje się w rękach 
żydowskich. Solidarność została tu na-

izb sis i? imm znuiaw  mm
la  ipssraty naSeży przesyle  |£kRi|rychSej. 

- Leży to w  własnym interesie P. T zamawiających. 
Zamówienia na ogłoszenia przyjmuje

m . . i i  P ilili" l i i .  M m
*  * craz wszys‘tKie bftira ogłoszeń.

W arszaw a, łTel. w g  12 kwietnia. 
Dnia 31 m arca br. po długich cierpie­
niach zmarł w Rio de Janeiro dr. Nilo 
Pocanha, b. minister spraw zagram,cz- 
nych i prezydent St. Zj. Brazyjji.

Ze zgonem jego schodzi ze św iata je ­
den z wielkich przyjaciół Polski w cza­
cie jej odrodzenia. Jaivo minister spraw 
zagranicznych w odpowiedzi na propo­
zycje pokojowe ówczesnego papieża; „au 
stawił samorzutnie jako jeden, z warun­
ków pokojowych odbudowanie Polski. 
Podczas jego urzędowana, Brazylia 
uznała oficjalnie prawa Polski do niepo­

dległego bytu i Drawa Polaków , oafnie 
s;;ki>jących Brazylję do posiadania sa­
moistnego przedstawicielstwa swych 
imeresów (Poislu Komitet Centralny), 
które dawało wychodźcom świadectwa 
przynależności państwowej i paszpo-r- 
ty. Zgon dr. Pecanba okrył żałobą całą 
Brazylię i mimo, że zmarły był w o- 
statmch czasach w opozycji, rząd ucz­
cił iego pamięć przez jednodniową efi- 
Cjainą żałobę.

Poseł brazylijski w W arszaw ie p. 
Alcibiades Pecanha jes t bratem zmar­
łego.

D e le g a ta  przy Lidze Kar. -  p. S k rzyń s l ?
W arszaw a. (Tęl. w t)’ 12 kwietnia. 

W iadomości o ustąpieniu w icedyrektora 
Zielińskiego, pow tarzające się w  przej­
rzystych celach w pewnych dzienni- 
kacn od dłuższego czasu —  są nie­

prawdziwe. Potw ierdza się natomiast 
pogłoska, że stałym delegatem rządu 
polskiego przy Lidize Narodów z sie­
dzibą w W arszaw ie mą zostać p. Al. 
Skrzyński.

UaLL łU U a J l iBWCmWKgl ■w* eaesmraBeraiiMar

rzucona z góry, idzie o ut; zymanie ży­
dowskiego stanu posiadraia, dlatego w 
obronie kuuiectwa tak zajadle kruszą 
kopje w szyscy posłowie syjonistyczni
i senatorowie z pod znaku szesdora-
rniennej gwiazdy.

Dlatego kupiec jest wszędzie tam.
gdzie idzie o wykręcanie się od obo­
wiązku płacenia pudatków, ujawniania 
cen, utrzymywania prawidłowych Ksiąg 
handlowych. Ale mierna go tam, gdzie 
idzie o budowanie mocnej i bogatej Pol­
ski. Dlatego udział kupiectwa w sub- 
sknm cii na Bank Polski w y r a ż a  się zni­
komą liczbą 6 proc., gdy biedna, w y­
niszczoną inteligencja polska podpisała 
z górą 10 proc. ogółu akcji Banku emi­
syjnego.

W  Jem  morzu % zdeprawowanego, 
społecznie i gospodarczo szkodliwego 
kupiectwa, b c y k a  się i w alczy — • i 
me bez powodzenia Stow arzyszenie 

. Kupców Pc Iskich, które w cale tej 
ohydnej' walce przeciw interesom Pań- 
a.wa i społeczeństw a, zajęło naprawdę 
obywatelskie i zasługujące na uznanie 
stanwisko. Jednakże w naszych wa­
runkach gdy dwie trzecie, czy na^ct 
trzy czw arte przedsiębiorstw handlo­
wych żtiajduie się w rękach żydow­
skich, rola i znaczcme akcji wychodzą’- 
cej z łona kut.ectw a ma swoje w yraź­
ne granice.

stułenckie urzędnicze 
i cywilne czapki oraz 

usz.-lkje ozdoby wojskowe poleca L. 8 .  
5a.>ak, Lwów, L egion ów  3 part. pi rwi,ze 
drzwi na prawo. Z dostarczanego matei atu 
wykonują najsolidnej. 1694

B i c z n o ^ f !  N a  ś w i ę t a  >
ŚWUS.ARSZY HANDEL WINA

l in  ł i i . u i i ,
i96s n a j t a ń s z e  ź r ó d ł o  . *
WiNO, • KóNEAK, - RUM, - OCET.
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Dlatego pora rzucić hasło otw artej 
i bezwzględnej walki z pasożytującym  
obecnie na organizmie społecznym 
nadmiarem przedsiębiorstw handlowych. 
Mierna aziś ważniejszego celu w Pol­
sce, jak zwalczanie drożyzny. Niema 
mowy o zwalczeniu drożyzny bez zni- 
szczen.a zbytecznych placówek kupiec­
kich. W  tym kierunku powinna też iść 
obecna polityka ekonomiczna Państwa, 
posiadającego w swem ręku szereg 
skutecznych środków fiskalnych.

Od kilku m iesięcy trwa już krzyk i 
lament kupiecki nad rzekomą nadmier- 
nością ściąganych obecnie podatków. 
icdiiaiYze nie widać jeszcze, aby chwia­
ły się i upadały te tysiące zbytecznych 
i gospodarczo szkodliwych przedsię­
biorstw , pozostałych w okresie powo­
jennym. /

Niechaj kierow nicy Izb skarbowych 
wiedzą, że ogół Dolskiego społeczeń­
stw a-nie pochwalą za daleko idącej li- 
beralności. głoszącej, że każde istnie.,ą- 
cc  z poczgtkiorp r. 1924 przedsiębior­
stwo ma prawo do życia i rozwoju.

1 'zec wnie! —  Jeżeli nie idąc daleko 
—- za rok od ciziś liczba przedsię­
biorstw tekstylnych w naszem mieście 
i:ie spadnie z kilku tysięcy do kilkuset, 
\vo---czas trudno bęazie przyznać” iżby 
szefowie naszej adnrnistnm i skarbo- 
w ej spejuiili dobrze sw e zadanie.

R  Kordys.

NOW E KONTA P , K O. DLA' 
PŁATN IKÓW  PODATKU.

W arszaw a. (Teł. wł.) 12 kwietnia. 
W  celu ułatwienia wpłat danin pań­
stwowych na rachunek poszczególnych 
ir. rektoratów  państwowych we Lwo­
wie /czwolhj' ministerstwo s.varbu na 
otworzenie dla Kasy skarbowej Lw ów - 
irur-io następi jacych kom w P . K. O.;

1. lnspe,*.rorai skarbowy k-uiio nr 
39.644; —  2 Inspektorat skarbowy kon 
to nr. 39.643; — 3. Inspektorat kornto nr. 
,*9.b42; —  4. Inspektorat konto nr. 
39 941; —  5. Inspektorat konto nr. 
39 b40.

Od,ąd płatnicy okręgu Lwów-miasto 
. winni wpłacać podatki na właściwe 

Koc'a Kasy skarbow ej Lwów-rrnasto, 
uznaczaiąc numer poszczególnego kon­
ta i w skazując oprócz nazwy „Kasa 
skarbowa Lw ów -tniasto" również nu­
mer właściwego .inspektoratu skarbo­
wego

NA PO W ITAN IE A R C Y B ? CIEPLAKA.
W arszawa. (Tek wł.) 12 kwietnia. 

Na powitanie ks. arcyb. Cieplaka w  je­
go drodze powrotnej do kraju, w yje­
chała wczoraj o g. 11 wiecz, z Var- 
sz.awy delegacja, do której weszli mini­
ster kol Tyszka, przedstawiciele kard. 
Kakowskiego, Czerwonego Krzyża du­
chowieństwa katolickiego z Rosji, ks. 
prała? Boikow ski, p. Skrzyński, przed- 
rnawicdl min. oświaty p. Piaszycki, 
oraz prezes Związku b. zakładników z 
l krainy p. St. Barylski.

P yg  i. (PA T.) W  dniu dzisiejszym 
wyj..-chał stąd ks. arcybiskup Cieplak 

| d 1 Polski. Na dworcu żegnało arcy- 
j bis’ uoa duchów eństwo z biskupem 
j Bananem na czele, obecne było rów- 

rreż poselstwo polskie i 'konsulat w 
pełnym składz'e oraz tłumy wiernych. 
Je s t rzeczą możliwą, że arcybiskup 
Cieplak zatrzyma się w Wilnie.

ZA PRZYSIĘŻEN IE BISK U P Ó W  PRA-
W OSŁAW NYCH .

\
W arszaw a. (PA T.) Dnia 12 brn. me­

tropolita prawosławny D yorlzy w 0- 
becności biskupa poleskiego Aleksan­
dra przedstawił do zwożenia przysięgi 
na. wierność Rzpltej noworr/anowa- 
nych dostojników' kośco ła  praw osła­
wnego areb. wileńskiego Tęodozjusza, 
biskupa Aleksego, caT -b is lm o ó w  wi­
kariuszy Antoniusza i Szymona.. Zło­
żenie przysięgi odbyło się w pałacu 

■ Rady mhrstrów. Przysięgę pirzvjmo- 
wmł m.mstcr W yznań i Oś w. Mikla- 
szevvsKi. Po akcie przysięgi zaproszo­
no obecnych na śniadanie, podczas któ 
rego prz 'm aw :ał min. M iklaszew ski 
M eóopohta oapowiedział w  serdecz­
nych słow ach, 5

%  ^onitdzizisk 3 5  iw ijtB ja 1 8 2 5 . Należytetić poeztowg puJaciino «, gotówce.

C ta ty  i . r »  .ruła ta d *
w e L wowte

bez doręcienia do domu 
m i e s i ą c , n i e  .  .  , M  7 , 3 0 0  0 0 0  
1 dostawę do domu M 7,50u.UOC

Wb prov/lne{i
s przesyłką poczt. M 7,5 0-000 
Za granicą . . .  A*. 12,0l)O.iXO

Nawwr pojedynczy i r e  
L ir o w i e  i  p r o w in c ji

^ 4  K r
° m

wychodzi codziennie rano

C e n y  o g ło A z e ń ;
Z a  1 w iersz  m ilim e tro w y : w zw y k ły ch  
o g ło s z e n ia c h  g r .  1  w n a d e s ła n e m  I 
w  n e k ro lo g ii  g r ,  24 . w k r o n ic e , re p e r­
tu ar, d z ia ł g o s p o d a rcz y  p a s k i w te k ­
ś c ie  § r .  4 0 . p o  k r o n ic e  g r .  32. pod 
n a g łó w k ie m  na p ie rw sz e j s tro n ie  g r4 8 *  
Z a  jed n o  s ło w o  w d ro b n y ch  o g ło s z e ­
n ia c h  g r .  4 . k u p n o  i sp rz ed a ż  za s ło ­
w o g r .  5 , m a try m o n ia ln e , k o re s p o n ­
d e n c je  p ryw atn e z a  s ło w o  gr. 8. d l »  
p o s zu k u jąc ych  pracy g r * 2 ,  Z z a s trz e ­
le n ie m  m ie js c  25 p rc . Z a g ra n ie z n e  o 
50 p rc. d ro ż e j.

C en y  o g ło s z e ft  w z ło ty c h , w edług 
u rz ęd o w e g o  k u rsu  f r . k o l .  w a l .  n o to w a ­
n eg o  c o  dw a ty g o d n ie  w M o n ito rze.
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Torty, Baby wielKanocne, *§ern‘Ki, Przel'ladaf»-
ce, MaSlowaiRi, Cmiry, Cidtsta i t. p.

SE KAZIMIERZ SOTSCHEK i EDWARD BUBEK 
L w ów , pi. M ariacki 1. 5. 1991n

Po wyborach 13  Włoszech.
Św ietne zw ycięstw o, jakie w osta­

tnich w yborach we W tosae. h odniósł 
kiei unek narodu wy zw rócił uwagę po­
wszechną na stworzoną przez Musso- 
limego m dynację w yborczą, je j to bo­
wiem W łochy zawdzięczają, odrouize- 
d e  sw ego parlamentaryzmu, możli­
w ość utrzymania rząjJów parlam entar­
nych i silnej w ładzy w ykonawczej 
przy zaoborwanhi parlaunentarneigo u- 
strotu.

Prof. P eretja tvow®c2 w artykule 
zamieszcromym iia tama h ,.Kariera 
Poznańskiego4* stw ierdza też bardzo 
trafnie, że „zasada konstytucyjna, iż 
stronnictwo, które uzyskuje przy wy­
borach w z g lęd y  w iększość głosów, 
otrzym uje dwie trzecie mandatów, 
jest radykalnym rozwiązam em  kryzy­
su parlamentarnego, jaki przechodzi 
L ir e m  w spółczesna".

W  polemice z tymi, którzy  system o­
wi wybor< z  emu Mussoliniego zarzu­
cają „niedom okratyczność14 prof. P e­
rt tLatkow.cz stwierdza, „że zasada de­
m okratyczna polega na tern, by .zady 
kra jem  op eraty  się na „woli większo­
śc i"  a-yburoów. Jeżeli niemożliwą jes t 
większość bezwzględna, to musi decy­
dować w iększość względna. System  
polityczny jest tern bardziej demokra­
tyczny, im bard niei program rządow y 
7bl;ża się do faktycznej woli \v.yfao- 

. rów.
System  Mussolindego jest w  rzeczy­

w istości znacz.de demokratycznfcj&zy. 
aniżeli system  proporcjonalny. D lacze­
g o? Bo system  ten, liczy się w ięcej 

'  z faktyczną wo!ą w yborców . Doświad 
czenie u~zy nas, że tam gdzie został 
wi rowadzony system  w yborów  pro­
porcjonalny, program rządowy często 
n ie tjłk o  n:e odpowiada „woli wfększo- 
ś " i‘‘ w yborco” ', ale utę odrowiada 
wogóle faktycznej woli ^ ie f c o lw ie k  
grupy w yborców . W ynika to stąd. że 
program ten jest wyni.riom „komipro- 
•nisu" różnych partyj, które s ;ę wza­
je m n e  .zwaMz<vv przy wyboiach,. Pro 
tram  więc rządowy, o ile wogóle 
is-m ek jako ,wwnik kompromisu, we 
zestat bynajmniej zaakceptow any przez 
jakąkolwiek grupę w yborczą, tylko 
zdecydowany p roez małe grono po­
stów' pa. lamm-tarnych, bez -odwoływa­
ną się do w yborców . Tutaj w ec wi­
dzimy w'c''ką oul ągiość i pośyednjość 
pomiędzy faktyczną w ola w yborców , 
a programem rząd-o^ym.

() wicie dem okratyczn iejszy  jest 
system  Mussui m ‘ego, przy którym 
sami w y b o :cy  dc y  dują o tern, jaki 
pi ogram polityczny ma być przez par­
lament rząd realzow any. Decydują 
wi*:a>uW e w iększością względną, o 
ile niema w ogćlć większości bezwzglę 
cinej, ale bądź co Kadź decydują o tem 
sąiiti w w?alce ideowej, jaw nej, w yra­
źnej i decydującej. Je s t to zastosow a­
nie do życia poi tycznego tego samego 
system u, który już dawno został za­

s to so w a n y  w najbardziej dem okraty­
cznych stow arzyszeniach- i z roma- 
ć  z en i ach. Skoro nicm ożlw ą jest wię­
kszość bezwzględna, decydiąe tam 
zwyki= w iększość wzgiędna.

System  Mu&solnTego nietylko jest 
w istocie sw ej bardziej dem okratycz­
ny od systemu proporcjonalnego, ale 
pi żytem okazał s e naiskutecz i ejszym  
p ra i‘ycznym  ś ro lk e m  wipiywu no 
stronnictw a poi,tyczne w  kierunku u- 
P vo‘ Ze-nia w iększości bezwzględnej. 
Pod wpływem E g o  system u ró-mm 
drobne grupy politycz,;e liberałów i 
oeriK.kralów połączyły s'ę z faszysta­
mi wr jeden wielki blók narodowy i 
uzyskały, jak  nas rism a informmą, 
w iększość bezwzględną. Q.i lando i S ą - 
landra poszli raz.rn z Mussol ni‘m i 
już przy w yborach przed1 ożyli wspól­
ny program określony. Program  tan 
ińfi jest wynikiem zajculsonw ch, ta j­
nych zabiegów i targów, bo został 
w y raźn e  i uczciwie postawiony wo­
bec szerokich thas w yborczych, któ­
re zdecydowały o w yborze kierunku 
politycznego- Trudno zap rzećw ć, że 
moralność polityczna może tylko zy­
ska 0 na tvm system ie.

W  dalszym ciągu sw ych wywodów 
prof. Peretiatkov.:cz zw raca u w a g ę , 
że przy system ie MussolmiLgo wię­
kszość parlamentarna je s t faktycznie

w zn aczn e większym stopniu odpo­
wiedzialna. aniżeli w iększość kompro­
misowa, koalicyjna.

W  końcu sw ego artykułu prof. P c -  
retiatkow icz zaznacza, że obok refor­
my ordynacji w yborczej faszyzm  zaję­
ty  jes t jeszcze hurtem zaga/iniemdm 
ki nstytucyjnem  niemniej ważnem,* m:a. 
nowiere stosunkiem w ładzy ustawrn- 
dawuzej do władzy w ykonaw czej, sto­
sunkiem parlamentu do rz ,du. Jeszcze 
wj końcu 1922 r. sekretarz generalny 
la r t j i  faszystów  M.chele B a ru lii wy­
głosił w  Mediolanie odczyt, w którym

P aryż. (P M ’.) Kcnn'sja' odszkodowań w y­
raziła uznanie dla wysdków sumieniioApj i 
bezstronność rzeczoznaw ców  oraz wy po. 
wiedziała jednom yślni pragidenie uzys.ear 
riia możbwie n-ij szybszego poi ozumienia z 
Niemcami. W  każdym jednak ra z e  ostate­
czna aprobata proponowanego planu przez 
komisję ou izkodow rri zależy od przyjęcia 
przez N‘emey przed dnem  17 kw.ietu a no­
wego systemu sptat. Przyjęc»e zasadn-cze I 
planu rzeczoznawcuw n‘e w rkluczu praWa 
komisji do przeprowadzenia pewnych zmian 
w pkwe. Z tego względu delegat francuski 
sformułował pewne zastrzcżen-Ui natury o- 
gótnej. dotyczące środków houtroił p -zew t  
dzianych w czasie, wykonywania pi opono­
wanego plar.u oraz co du gwamneji któ­
rych uzyskan'e sojusznicy mogą uznać '.a 
niezbędne w celu skłoinęura rz^du memifce 
kiego do wykonania p rzyjęty Ji przezeń  
gol'pvrlazań.

Berlm. (PAT.) Strossemann ośt.^adczył, 
ze sprawozdanie rzeczoznaw ców  d.-ijs ond- 
staiwę do rokowań w sprawie odszitouc*- 
w'ań. Stressemann krytykow ał przy t,m  
tych, któ«-Zy raporty rzeczoznawców uwa­
żaj? za mewykonalne 1 prow tzarvc-ne. 
Rząd Rzeszy przyimie wezwanie Ligi Naro­
dów oma sojuszników i wyszte swych  
przedstawicieli do Paryżai.

Moskwa. (AW .) Trocki opuścił miej­
sce kuracyjne na Kaukazie i wyiceha! 
do M łs l f f y .  Po drodze Trocki w ystę­
pował im blksnis i prz, mawi; ? na \v;e- 
c ic li Na nrtyingu w Tą f! ie oś i d 
c z jl ,  że Rosja vci- a tt e zą.-d/.. s ę 
n g d y  na przykączenle P t s ra' ji do 
Runum ji. S o w ie j mc d.iżą —  zruan.ee

w ystępow ał przeciw ko jednej z pod­
staw ow ych zasad rządów' pa-iam entar- 
tiych, m:.anow:c'e możliwości obalenia 
rządu przez- parlament w każdym ciza: 
sie. Bianchi uznaje, iż rząd powmien 
byrć powołany na poastaw ie zaufania 
parlamentu, ale sadzi, iż zaufanie to 
powinno być udzielone na dłuższy, a 
w  każdym razie ok-eślony okj-es cza­
su, w którym rząd miałby wolną rękę 
i nie byłby ustawicznie krępowany i 
odryw any od sw ych w łaściw ych czyn­
ności adm inisTacyjuych.

Wiedeń. (P A T ) N. Fr. Presse- donori 
z Berlma. żs rząd iiicniiecid poe/yni w spra 
w*e sprawozdania rzeczoznaw ców  pewne 
zastrzeżeń a. ’ W sprawie tych zastrzeżeń  
o !m  lute obecnie gabinet niemicck1.

Berlin. (PA T.) W spratwie sprawozdania 
kom ietu rzeczoznaw ców  ińe należy ocze- 
kiWać decyzji przed poniedziitikiem. Rząd 
11'emiecki nie podał dotychczas do publi­
cznej wiadomości, kto wejdzie do delegacji, 
jaka nm s:ę udać do Pairyża.

B ar!:n. (PA P.) Dzienniki tutejsze podały 
w czoraj tekst sprav czdanft) pierwszego 
komitetu rzeczoznaw ców , powstrzymując 

| się od komentarzy Jedyn!e Vdrwan*.rts za„ 
znacza, że b ci kwestj1 rzad niemiecki sora  
wozdanie przyjm ‘0 gdyż !nne stanowisko 
oznaczałoby dla Nienrec kiaitastrotę moęd- 
n? i e'':onom'Czna oraz sprwo^lowaf.oby na­
tychmiastową dewaluację mni'^' rentowej.

Paryż. (PATA D ebgat włoski do komisji 
c-dszkodownń Salvego Raggi odjechał, dziś 
do Rzymu cel. itu odbycia konferencji z Mu- 
sscl'iii‘m nad .sprawozdaniem rzeczoznacM- 
có\l .

Londyn. (PAT.) M ac Donald przedłoży 
prawdopodobnie jeszcze p-zed święt 'imi 
w -dca-not n ’ na; lzb!e gmin siauow sko rządu 
wobec opinii rzeczoznawców.

Trockiego — do womy i dołożą w szel­
kich starań, aby zliku ' low ać konf ikt 
w drodze pol obwe.i. Jcżo jj się to jie- 
duak n:e l im  wma owcutnahiego knn- 
flik u snadnie na Rum unię, która zda­
li cm Trockiego świad.mn e zaosUza 
sytuację.

Kongres narofowściowyi 
BniejmM

„Vos? Ztg." ctaaosł, że R a ifc r  nosi 
się z Planem zwołama do Wiednia 
pod piOtektorat-m  uaęjouaLstów nue- 
mioąkioh kongresu wszysUKich .c ie ­
miężonych” w now opow stałych pau- 
srw ach inaroda- ych Europy środko­
w ej na roao wościowych m n.ejszości.

Radicz program takiego Kongresu 
[m iał wedle donesien „Voss. Ztg." 

P“zedsfąyvić narodlawo*- niiemlieakśiomiu 
posłowi w parlamencie dr. lirunaro- 
wi, który ubzieU go wiszystU-ciim mniej- 
szośiiowo-narodow yni grupom parła/ 
merita czechosłow ackiego.

„Voss. Ztg." ubolewa, ze ongan nie­
mieckich agrarjuiszy w Pradze „Land 
P o st" plan zwołania takiego kongresu 
pi zedwcześni® oglosrfa i w  ten spo­
sób narodowo - nemieclcicih przeąyódr 
ców w Czechosłow acji dr. Erunara 
i dr. Lodgemana, którzy prowadzili w  
tej sprawie przedwstępne rokowania, 
pc stawiła pod pręgieizom  nelo jam o- 
ści wobec Rad.cza, a sam ej sprawie 
zaszkodziła.

Stanowisko Francji wobec 
Rosji

Poincare zapjTamy 10 kwiotwa w  
senacie o stanowisko Francji w obec 
Rosji, ośw iadczył:

„Stara iśmy się podczas kmrferencyj 
w Genui, Canties i flaadze z przedsta­
wicielami Rcssji naw iązać układy; sta­
rania te nie powiod.y się i odtąd z Ro­
sją  nie podejmowaliśmy rozmowy. Nie 
jest to następstwem w ew nętrznych 
stosunków w Rosji i cliarafctem  jei 
rządów, bo to nas nie ob hocizi. W  piś­
mie, jakie wystosow ałem  do francu- 
skk-go posfa w W aszyngton e, przed 
sławiłem  nasz .punkt widzenia odno­
ś n e  do uregulowań a francusko-rosyj- 
cklch stosunków' i w iszących m.ędzy 
riirii i R osją gospodarczych zagadnień. 
M yśmy od sow ietów  nie żądali nicze­
go więcej, jak  tylko przyjęcia ty  h  za­
sad, -wedle których powszechnie i nor­
malnie układają się stoisurJd między 
narodami. Stany Zjednoczone gułęły 

"stanowisko idemycz.nś'. Mogę d d ać , że 
tząd francuski byłby szczęślw y , jeśli- 
bv rokowania nawiązane między An- 
gija i Ros.ią doprowadziły do pc ozu- 
m iena. Gdyby jednak porozurii *ńKe to 
było tego rodzaju, że naruszyłoby 
prawa innych narodów, w ów czas mu­
siałbym z w r ó ić  uwągę rządu a n g e l- 
s hi ego na poihyżeme posiadaczy roesł- 
sk :ej renty, któ^a to spraw a nie może 
być załatwiona Przez rmsz-c/.ególue u- 
klady m'ędzy poszcz&ró!nymł naroda­
mi, ale każde załatw,fcrne tej s^rawy 
ttmsi odnosić sie do całośc: długu ro- 
syjdóre-co.

k o n f e r e n c j a  a n g i e l s k o .
SO W IEC KA .

Londyn. (PA T.) D elegacją rosyjska, 
która przybyła w czoraj z Berlina na 
konferencię angielsko-sowiecką, powi­
tana została na dworcu przez przed­
stawicielu -v angielski ego urzędu spraw 
zagranicznych.

NOW Y SY ST E M  KARABINÓW  
W  ARAiJI C Z E SK IE J.

Praga. (P A T .) „Ceskie S lo v o" do­
wiaduje się, żc armia m ęska zostanie 
wyposażona w najbliższym czns-e w 
now et karabinv svstemu MauseTa za­
miast dofycb ras ’ używan\ch sy s te ­
mu M anlchcra. Rów noczchiie patro­
ny systemu ,.S ‘‘ zostaną zasęp ione 
tnowymi patumamL

PO  ZGONIE ST1NNESA.

Londyn. (PA T.) „Morniug Pos+“ pi­
sząc o zmarłym Hugom-e Sf nnesie, 
podnosi żc ten genjdny finansista k fc- 
rował kampania niemfuckich rri.igna- 
tów orzem ysłow y .ih p r z -c ^ k o  wy Ko­
naniu traktatu wersalskiego. Jednakże 
j' ipnh'e'.’]:wość F fe  cii i stanowcztiść 
je- p l:t\k: ' całt-o uic e nokrzyżow ały 
r'anv  tej kampanii. P o jażk a  St.nnesi. 
Dyla catkowita.

HHPWBssaBB” . / w iw i n  -swwCTewsirfł,".- m  m jB t a m m t/ r a m a  r j - ,  a sm *  W B sm u a m  t  mi nxnO»w»WŁ
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Narady centrowców niemieckich.
Frankfurt. (PA T.) W cz«fą) f przed­

w czoraj odbywały się tu narady nie­
mieckiej partii centrow ej, którym prze­
wodu.czyi byłv kanclerz R zeszy Eli ren 
bach. Z w ybi.nych osobistości wzięń 
w naradach u d Ja ł kanclerz Marx i b. 
prezydent gabinetu pruiskkgo Suhtoe- 
gerwald. Kancierz M arx w j^głesł dłuż 
sze przemówienie, w którem  wystąp.} 
pizeciw  sLanoudsku nacjonalistów i ul- 
tranacjonat stów  w Niemczech. Kan­
clerz zaznaczj ł, iż partie te samie nie 
wiedzą iaki Dro.cram wysunąć ma ą w  
obecnej’ poli'tvcę nLem. KanTl ,rz wy a- 
ził nadzieję, że p artk  nacjonalistyczna 
weźmie udz'ał w przyszłym  rządzie 
niem, Kanclerz zapytał, czy jest jaki­
kolwiek człow iek rozsądny, który po-

w icdz!atby, iż w  rad e istniema wię­
kszości nacjonalistycznej w parlamen­
cie n.Jin. mozLwe byłoby port ziumie- 
me między N-ierńearn! a  pairstwami En- 
tenty.

M ówiąc o rezuitatrch w yborów  w 
Baw arii kanclerz M arx ośw i,dczvl, 
że jakkolw iek wy-boiy te u yk azały  
znaczny przyrost głosów nacjonalisty­
cznych to jednak nic należy s ę nie­
pokoić, pomeważ w pozos a-iych u ra­
ja .h  niem. ludność zapatruje s ę roz­
sądnie i spokojnie na spraw y politycz­
no., VV razie suifio 'ego aw yc ęstwa 
nacjonalistów, z laniem, kanclerza, te­
reny okupowano byłyby o stateczn e na 
^uvnze s.racułie dla Niknę ec.

Dymisja gabinetu Pasicza:
zycja przyjęła te wiadomość z w-elkiem roz 
górj'czen‘ein. Opozvcyjn. przyw ńdcy stron­
ił riw  odlu.ll natychinrast pusH-dzenie i po-

Belgrad. (P\T.) Prezydent mhrstrów Par 
siez był dz'ś w południe u Icrótei J wręezył 
mu dymisję, którą kroi przyjął.

Belgrad. (PAT ) Rada mbostrów po.-iano- 
wila na wezora.iszern posiedzeniu olfihyę na­
stępne pos‘edzenie Skupezyny 3 maja. Opo

wzięli rezolucję, w k*<V-cj uzr \ią postępo­
wanie rządu i prcżyderita za sprzę^zne 
z uśtawam'.

Trocki na widowni.
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Wpływy zdaiifo tmonopoU.
Tym czasow e zestawienie wjplywów 

z w ażniejszych danm i monopoli pań­
stwow ych w  o-ciej dekadzie mai ca bez 
wpływów osiągniętych w  wojewódz­
twie Śląskiem, wskazuje smaczny 
wzrosi w  porównaniu z poprzeamim 

dwoma dekadami marca oraz z odpo­
wiedni,’ dekada, poprzedniego mesiąca.

W  3-ciej dekadzie m arca wpłynęło do 
kas skarbowych z podatków gruntowe­
go. przemysłowego. dbcflbdowcgo i
maóątkowugo 26‘9 milj! fr. zł w  czem 
z podatku maj&tkowego wedle wykazu 
Izb skarbowych bez Górnego Śląska, 
nie uwrglęilulając wpływu za zbozt na 
w yw ór weksli przem ysłowych i osta­
tnich wpłat do PKO . 24.0u0.oo0 fran­
ków  złoryph (w rzeczyw istości woływ 
ten jest 2 razy w iększy).

t  podatków pośrednich od spirytusu, 
cukru, węgla i pleni skalnego wpłynęiO 
w 3-cie j • dekadzi1 4‘4 milj. fr. zł., z o- 
płat stemplowy oh 2‘1 milj. fr. z Ł  w re­
szcie z monopoli 3 ‘8 milj. fr. zł., -  Ogó­
łem z powyżej podanych źródeł wpły­
nęło 37‘3 miłj. ir. zł., gdy w  3-ciej deka­
dzie hu ego wykazano 29*8 milj. fr. zł., 
w 1-szcj zaś dekadzie m arca 18 3 milj 
fr. zł. i w 2-gioj dekadzie marca 32 milj. 
fr. zł.

Ogółem w  m. marcu wpłynęło do kas 
skarbow ych bez Śląska z 4 głównych 
nodatków bezpośiednich 55‘6 milj. zL 
(z niekompletnym jak w yżej wpływem 
z podatku m ajątkowego). Ze zw yczaj­
nych podatków bezpośrednich grunto­
wego, przemysłowego i dochodowego 
wpłynęło 11‘6 milj. fr. zł., z ważniej­
szych podatków pośrednich 17‘6 milj. 
fr. zł., a z opłat stemplowych 5 ‘9 milj; 
fr. zł. i z monopolów 8'4 milj fr. zł., co 
daje ogółem S7'7 DJtlj. fr. zL, gdy w lu­
tym z tych=rst!nycn źródeł wpłynęło 
52*1 milj fr. zł.

W  zestawieniu z preliminarzem dane 
tym czasowe o w pływ ach z ważniej­
szych podatków wskazują bardzo-w iel­
ki plus.

Ogółem ze wszystkich danin publicz­
nych i monopoli preliminowano na ma­
rzec 5 9 7  milj. fr. zł„ osiągnięto nato- 
m.ast tylko z ważniejszych przy nie- 
kompletnem oblicz* niii wpływu podat­
ku majątkowego 87‘7 milj. fr. zł.

Podatki bezpośrednie preliminowano w 
sinrtic 7‘1 milj. fr. zł., osiągnięto tylko 
z ważniejszych 11*6 m li. fr. zł

Podarki pośrednie preliminowano w 
rumie 11*3 milj. fr. z!., osiągnięto tylko 
z ważniejszych 17*5 milj. fr. zł., — z 
opłat stcn,p!o"/ych prelfendnowano 2*6 
mili. fr. zł., osiągnięto tylko z ważniej­
szych 17 5 milj fr. z l .  —  z opłat stem­
plowych preliminowano 2‘8 milj. fr. zł., 
osiągnięto 5'9 milj. fr. zf., —  z monopoli 
preliminowano 3*7 milj. fr. zł. osiągnięto 
8*5 milj. fr. zł. W pływ y z G. Śląską 
oraz pełny wpływ podatku m ajątkowe­
go znacznie zw iększy pow yżej Dodane 
cyfry.

O ile chodzi o udział lwowskiej Izby 
skarbowej w wpływach podatkowych., 
to w ed.e informacji otrzym anych od 
Prezesa Izby dr. Wemfelda —  Izba 
lwowska dostarczyła 10*3 proc. ogółu 
opływów z danin i monopoli ze stycznia 

i lutego br. Taki sam (10*3 proc.) jest 
udzml lwowskiej Izby w podatku mająt 
kowym. natonrast podatek obrotowy 
(rrzem vs!ow y) dał tylko 6*4 proc. ogó­
łu wpływów z tego podatku osiągnię­
tych w tym okresie w  całem Państwie.

O B U  W  I £  d o b o r o w e  sprzedaje
naj łaniej tylko K A T O i L l C S i l  M A G  A  Z  Y  N
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E m la n i u sfro ju  p ieniężn ego.
Karka grodkiem plzfniEąyni tylko cło 1 Hpoa.

W arszaw a. (PA T.) Na w czorajszem  
posiedzeniu Rady m inistrów 'rozw aża­
no projekt rozporządzenia Prezydenta 
Rzpłtej w przedmiocie zmiany ustroju 
pieniężnego, Projekt p rzy jęty  przez 
Radę ministrów przedstawia się w 
ogólnych zarysach j&k następuje:

Suma emisji marek polskich, które 
zna. dówać się będą w dniu rozpoczęcia 
czynności przez Bank Polski nie może 
być zwiększona. R elację marki polskiej 
do złotego ustala się w  wysokości 1 
złoty równa się 1,80(1 000 marcK. Do 
duda 20 oz:rw ca wszelkie w ypłaty, Któ 
re^ winne być uskutecznione w  walucie 
polskiej, mogą być dokonane stosownie 
do wyporu dłużnika bądź w złotych 
polskich bhetami Banku polskiego, budź 
av markach polskich według powyższej 
relacji. Dłużnik może również uiścić się

■ l i l i i
nastąpi o  najniższych dniach.

W arszaw a. (Tel. !wł.) 12 kwietnia
Według Informacji niektórych pism o 
wypłacaniu poborów em erytalnych w 
w ysokości tylko 60 proc. zaopatrzenia, 
ministerstwo skarbu wyjaśnia, że obec­
nie wypłacane są zaopatrzenia em ery­
talne wraz z zaliczką na poczet należ­
ności przypadającej emeTytom w  myśt 
nowej ustawy z 11 grudnia 1923 r. W y­
płacone kwoty w ynoszą przeważnie

O BANK ROLNY. 
W arszaw a. (PA T.) W czoraj w  mini­

sterstw ie skarbu przy w srófcd.uale P. 
prezesa m inistrów i minrstra skarbu 

> Grabskiego oraz mfrrstra rolnctiwa i 
reformy rolnej odbyło się posedzenie 
specjalnej Rady przedstawicieli orga­
nizacji rolniczych oraz -członków' kas 
rolniczych, celem omówienia spraw y 
regulaminu Banku Rolnego. P o  prze­
prowadzonej dyskusji p. prezes Rady 
mmistrów reasum ując dyskusję zazna­
czył, ze w szyscy  są jednej myśli co 
do P go , by Bank Rolny miał jak  naj- 
•/iększy zakres działa nia i by  równo- 
ześnie z akcią kredytow ą dla c jió w  

reformy rolnej mógł również u ł/ 'e - 
lać kredytów  rolnych drobnym i śre- 
'luini gospodarstwom rolnym.

W arszaw a. (Tel. wł.) 12 kwietnia. 
Uchwalonfi w czoraj przez Rade mini­
strów  podwyższenie podatku grunto­
wego, oraz oddzielnego dodatku pro- 
grosyymego na r. 1924 0 T00 proc., u- 
zasadnione jest potrzeną p o k u cia  w y­
datków, związanych z ustrojem szkolni-

lety Banku Polskiego - oraz monety 
względnie bilety zdawkowa rozpocz­
nie się od 1 czerw ca br. Niewymmnio- 
ne do 31 marca 1925 r. m arki polskie 
tracą sw ą wartość.

Jednocześnie zostanie ministerstwo 
skarbu upoważnione do emisji baerów 
zdawkowych na sume najw yżej 150 
mili. złotych wr odcinkach najw yżej do 
2 złote. B ilety  zdawkowe mające jako 
śiodek płatniczy moc umarzania zobo­
wiązań do kwoty 10 złotych polskich 
przy każdej wypłacie i przyjmowane 
w każdej ilości przy wszelkich wpła­
tach przez K asy skarbowe, zastępować 
będą bilon do 1 styczni? 1925, od któ­
rego to czasu zastąpione będą przez 
monety zdawkowe względnie bilety 
Banku Polskiego. M onety zdawkowe 
wydane będą w zamian za bilety zdaw-

z  długu płacąc monetami ipolskierni I kow c od 1 listopada 1924 do 31 stycz- 
względnis ba eta mi zdawkowemu które j n i*  1925, poczem niewymienione bilety 
wprowadzone będą częściowo zamiast zdawkowe stracą sw oją w artość, 
bilonu Z dniem rozpoczęcia czynności przez

Oa ania 1 lipca br. marka, polsua prze Bank Polski przejdzie P . K. K. P . w 
stanie być prawnym środkiem płatni- stan likwidacji na warunkach usm lo 
czym . W ym lliła  marek polskich na bi- nych przez ministra skarbu.

75 proc. do 80 proc. sum, należnych 
em erytom w myśl now ej ustawy.

D otychczasow e zaopatrzenia em ery­
talne zostaną przerachowane według 
zasad nowej ustaw y po ogłoszeniu 
przepisów w ykonawczycn, k tóre ukażą 
się w  Dzienniku ustaw  w  dniach naj- 
bhż izych, & różnice należytości od 1 
października ub. r. będą uregulowane 
całkowicie.

I I  S l O I S l l .
ctw a powszechnego co  w  myśl z a rre - 
rzeń rządu poprzedniego miało być od 
dn. 1 maja całkowane przeniesione na 
samorządy, Ttóre w celu utrzymania 
szkół musiałyby sięgn ,ć do tego same­
go źródła Pieiw sza rata pkwv.ua ma 
być w ciąg i maja br.

Pctnoc rzędy dla powodzian.
W arszaw a. (PA T.) Min. p ra .y  i o- 

,p:ck; społecznej komunikuje: Minister­
stw o w yasygnow ało na rze-cz powo­
dzian ze sura djesuozycyjny ii objętych 
budżetem 14 mikardów marek oraz 
wyznaczyło 75.U0C lirów włosk ch ofia­
rowanych przez Banca Com erciale Ra­
batu  przekazanych ministerstwu przez 
prezesa Rady ministrów. Do tego do- 
Lczyć należy ofiarę prem iera w sumie 
4 i pól •mnju.rdia marek.

Poszczególnym  urzędom wojewódz­
kim przyznano: >Vaissaw ie 7 i pól mi­
liarda ruaiek i 30.000 lirów, Stanisła­
wow owi 1 i  pói iniljarda m aru_ i 10

tys. lirów*, Kielcom jeden n fljard  ma­
rek i 5.000 krew , Lublinowi jeden mi- 
Ija d marelk i 5.00C lirów, Krakowowi 
2 i pól miliarda marek j 5.000 lirów, 
Lwow-owd jeden i pól rr.iljarda marek 
i 5.000 lirów, rarnppolowd jeden md— 
bard marek, T o r unio,w« pół mśbarda 
m a.ek i 5.000 lirów, Poznaniowi pół 
miljarda marek, a Komisariatowi rzą­
du miasta W arszaw y 3 i' pół m parda 
marek i 10.000 lirów. Po -ostały :h z 

•oiary Banca Com m ordale i tal lana 25 
tys. lirów w ycat! ow anych będzie póź­
niej, o czem osobno się zawiadumi.

O K O LO N ISTO W  NIDMlF.iTKICH.

Paryż. (PA T.) Wezcmaj w  biurze 
Ligi Naiodów ro?:poczęly się rojcowa­
nia w surawże kolonistów mam. w y­
dalonych z Polski. Ze strony Pcłski 
bi.qrą udział w konferencji dyrektor 
dep. politycznego MSZ. p. Ktożm ńskf 
oraz radca legacyjny Szemibek.

ZNÓW RUGI P O L SK IE  W  NIEM­

CZE U l .

Berlin, (A\V.) Rząd mejcieanburski 
wydał ' rozporządzenie, skierowane 
przeciwko obywatelom  polskim, zarzą­
dzono mianowicie, aby w szyscy  robo­
tnicy polscy natychm iast opuścił’ zaj­
mowane przez siebie mieszkania W y­
rzucanie masowe z mieszkań równa 
się wydalaniu z Niemiec, gdvż przemy 
slow cy niemieccy nic cucą przyjm ować 
do pracy robotników polskich obarczo­
nych rodzinami.

PO JED Y N EK  RED A K TO RÓ W .

W arszaw a. (Tel. w !.) 12 kwietnia 
Między posłem red. W . a redaktorem 
B . odbył się wczoraj ramo pojedynek. 
Obaj pm-.civmicy wyszli bez szwanku.

NADESŁANE,
(Za tę rubrykę Rsdakeja n'e odpowUda.)

Z a w i a c l © m i . © £ Ł i e .

Czapki oficerskie
studenckie, oraz przybory f . ozdoby 
wojskowe poleca w wselkrsr wyboizo

muaitai>iet
G u s t a w  i f a p a . K

t|r-iko w sklepie z kapeluszami 
Antoniego "tefki Lwów;,

' a,iCka 4. '919n

F e n s f o i i a t
M A R Y S I A

Truskawcu
nowo urządzony z kom ionem , 
otwarty 1 maja. Dla p raco­
wników państwowych 20  proc. 
zmżk! na miesiąc maj. ni92S

B E Z P Ł A T N I E
Otrzyma k żdy <c5. Batoreoo 7) prCbkę, 
celerr Drzekomnia się o iiiezrćw iane! ja­
kości i ta' iosv.i inoich wyrób >w, odznaczo 
nycu kilkaKrotnie na wystawach światowych.

Zygfryd Kr bs - „faioSa“
Fafefyka wódek, likierów I miodów

Lwów Kiepurów.

fmmui: siary nmm i mmmm
Skiady: B atm ego 7, Łycza-ow ska 3.

R jk założenia I8bu. Teieion fabryki 1211, 
T l *ktadu 848. Zamów enia na prowincję 
uskulecznia się bez^wocznie pod najdogo- 

dnieiszymi warunkami. n893

N .  U .  Z .  A . i
dcstarcza wągieJ i drzewo opa- 
łpv/e w każdej ilogci po cenach 

konkurencyjnych.

Sprzedaż: 
w biurze ul. Jagleliofiska 7. I wę 

v/szys4k.<ch ckiepach. ni829

R e s t a u r s f f a

r y  f e i l F
u

w Krakowio, ul. Jagipllcńska 1. Tel 1402
oraz n 19 3

FILJA w  MOTELU Francuskim
ul. Pijarska

Wydają obiady. 03 i \l-i> PSPOi.
fiCjFiwcf*!! z pianinem, urządzone stylo- 
y  uy ■ Uct V Wo d'a zebrań Uiwarzyskich.

: W fe c z o r O fi  KONCERT * ^ > j»
I muaykl salonowef.

~naimf n y ------
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0 nowy przedmiot
k  gimoszjifnt

Dzisicisze ukształtowanie się życia 
gospodarczego w porównan,u do zna­
jomości jego przejawów u przeciętnego 
inteligenta, nasuwa pewne uwag; odno- 
§n e do zakresu wiadomości, jakie wy­
nosi absolwent gimnazjum ze szkoły 
średniej.

W dawnych wiekach podstawą 
rozwoju kultury bvty nauk* humanisty­
czne, więc fHozofja, teologja, literatura
1 inne im poaobne, w iek XVIII. i XIX. 
przyniósł rozwój inauk przyrodniczych, 
co znalazło swó wyruz w utworzeniu 
szkól orzemy sio wy ch, realnych i poli­
technicznych. Obecnie poznam. już. zba 
daną i ujarzmiona na usługi człowieka 
siła przyrody formuje okres trzeci, tj. 
stopniowe zastępowanie pracy ludzkiej 
przez mecnanizmy i kształtowanie roz­
woju życia na zasadach jak najbardziej 
wydoskonalonej techniki, urządzeń prze 
n.ysłowych i utylitarnych.

Wchłaniama dawniej przez młodych 
chłopców literatura fantastyczna' na te­
mat p 'zyszlego rozwoju życia na ziemi, 
okazuje się nam dzisiaj bartizioj pr« w- 
dc.podobna, niżby to kto dr wpiej mógł 
przytpusz źć i .  a os lutnie wieści z Za­
chodu i z za Oceanu świadczą dowod­
nie, iż rezultaty dotychczasowych usi­
łowań człowieka w tym kierunku sa 
doprawdy zdumiewające. Co dziesiąty 
Amerykanin ma już dziś własny samo­
chód, mieszkańcy samotnej fermy na 
stopie Colorado słuchają koncertów ra- 
a  telefonicznych z dalekiej stolicy 
wnet zaczną do nas mówić filmy, a dru 
tom telegraficznym będzie można prze­
syłać fotogTane; jeszcze kilka lat a wy­
rosną w polskiej stolicy drapacze 
chmur, zaś niedzielne przejażdżki aero­
planem nie będa naieżały do nadzwy­
czajności. Rozwój lądowych 1 wodnych 
dróg komunikacyjnych, w zrost prze­
mysłu i jego elektryfikacja, łączą się 
w e wspólny krąg postępu 1 wciągają 
w jogo bieg każdego myślącego oby­
watela.

Zapytajmy się jednak czy zasób na­
szych wiadomości dozwala nam śledzić 
choćby poglądowo te w szy stk e wypad 
ki, jakie rozgrvw ają s it  na arenie no­
woczesnej techniki; czy nie istnieje pe­
ty ra  dysproporcja między zrozumie- 
trem , że tak oowicm realnego rozwoju 
kultury, a wykształcaniem  luirnaiksty- 
czncm. wyniesionem ze szkół, a dalei 
czv technika, dająca tło daisWjszej wal­
ce  cywilizacji- z c :emnoią, nie zasługuję 
na to, aby ią podać szerszemu ogółowi, 
a me kazać mu —  jak się to dziś dzieje
  strypeć po nieznanej ziemi i wśród
rdezrozumianego żyć otoczenia? Od­

powiedź wypada tylko jedna, to jest, 
że w obecnym programie nauczania 
icHroie inka którą należy zanelnić

O sST O N  3 E R ..R D L

Szybka decyzja.
(Dokończenie.)

—  W idzisz pan tego chłopaka? To 
artysta. Dy5 kucharzem na jachcie ho­
lenderskim, tuż obok... !

—  hak? Artysta,., kulinarny? Czy
ma talent?

—  la k  jest, wielki talent. Gra w y ­
bornie na trąbie. Pow adam  panu, arty­
sta znakomity. Słyszałem  go wczoraj 
gra acego, kazałem mu tedy zaraz 
p tzy jść do innie i przyjąłem go.

— Jak o  m uzyka?
Ależ naturalnie. Będzie nam dawai 

koncerty na pokładzie, to nas nieco ro- 
zt-rw ie.

T a wiadomość wprawiła mnie w  za­
mydlenie, a  nawet obudziła we mnie 
pewien niepokój. Znałem bowiem do­
brze jedyny rodzaj muzyki, któremu 
uszy mego gospodarza były  przystęp­
ne, a perspektywa, że będę piętnaście 
dni . na pokładzie statku w  sąsiedztwie 
takiej trąby napełniała mnie trwogą.

Niebezpieczeństwo nic było jednak 
tak wielkie, jak ie sobie wyobrażałem  
Pr zez pierwszych kilka dni, po obic- 
dzie. Hopkins, zapaliwszy sobie cyga­
ro , przyzyw ał sw ego artystę, który

„y7.fi W  O p ó l  S!<TF “ Nr

przez srworzenis specjalnego przedmio­
tu. Jalk się to etać może, za chwilę pu- 
wiemy.

Jeżcii weźmiemy do ręki spis i t:C ć 1 
przedmiotów ze szkoły średniej i z dru- 
g itj strony zestawim y działy wiado­
mości, potrzehnych w życiu wykształ­
conego człowieka, jak literatura, medy­
cyna, historja i prawo, filozofia z reli- 
gia, chenija, zooiogja z botaniką itp., to 
bez większych trudności możemy 
stwierdzić, że pomiędzy obu w ykazani 
istnieje równoległość, a choć pewne ga­
łęzie wiedzy nie pokryw ają się zupeł­
nie z programem gimnazjum, to jednak 
zawsze znaleść tu można poważne ana­
logie. Mamy tu przecie jeden wyjątek, 
a mianowicie, że ula wiadomości tech­
nicznych niema odpowiednika w w y­
kładach szkolnych.'

W artoby doprawdy w ziąć tan stan 
rzeczy pod rozwagę i przeprowadzić' 
jego uzdrowienie. Nie chodzi tu bynaj­
mniej o rew olucyjne przemiany, w y- 
starczy,' jeżeli nauczyciel fizyki uzupełni 
swoje w ykłady z działu mechaniki, czy 
elektryczności, wspomni o praktycznem 
zastosowaniu maszyny parowej, rzuci 
parę słów o kolejach i statkach, o mo­
torach benzynowych przy samodio-

Z S A U  O D C Z Y T O W E J.

Walka tjazo¥
(k.) Amerykanie zapropagowali u sie­

bie przemysł gazowy w sposób krótki, 
lecz skuteczny: w pogodny jasny dzień 
zjaw iło się naa New Yorkiem kilka ty­
sięcy  aeroplanów, które rzuciły w dół 
takie chmury gazów, oczyw iście nie­
szkodliwych, że olbrzymie miasto w ie 
dnej ctiwili pogrążyło się w  gęstym  
mroku. A do tego kom entarz:

—  T o  samo uczyni nam nieprzyjaciel 
w razie w ojny jeśli nie poprzecie sw e­
go przem ysłu wojennego, z tą jeanak 
różnicą, że gazy będą śmiertelne i zni­
szczą wszelkie życie.

I propaganda ta odniosła znakomity 
skutek.

Ameryka nie jest w yjątkiem . Nad 
doskonaleniem wynalazków wojennych 
pracuie intensywnie cały  Zachód, cały 
Wschód..., jedynym w yjątkiem  jest 
Polska, Tern pilniejsza iesf w tej dzie­
dzinie odpowiednia propaganda wśród 
szerokich r msz a udatnem le j prawie 
początkowem ogniwem był onegdąjszy 
odczyt pułkowhika M ałyszki. , P rele­
gent nie bawił sie w uczone wywody, 
powiedział wiele nowego, lecz wy Ima1 
formę popularną, ukraszoną przykłada­
ną z wojny, która przykuwa uwagę 
słuchacza i najlepiej trafia w  sedno rze­
czy Pułk. M ałyszko przeszedł w 
sw ym  odczycie po kolei w szystkie nai- 
nowsze rodzaje broni: tank, arm aty,
samolot, gazy.
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wtedy godzinę w ylew ał kaskady prze­
raźliwych dźwięków, aż dostawaliśmy 
boiu zębów, albowiem mial potężne płu 
ca. Ale repertuar jego nie był bardzo 
bogaty i wkrótce Cliarley miał dość 
tego.

Odtąd Morahni — takie bowiem było 
miarjio artysty  —  w ygnany na przednią 
część statku, popisywał się sw oją sztu­
ką przed majtkami i czeladzią.' n i , 
oszczędzając ani (cłuuszu, ani swoich 
riersi. Ci również trreii w krótce dość 
tej muzyki. Między nimi jeden zwłasz­
cza buntował się energicznie przeciw  
tyni przymusowym koncertom, miano- 
wicie Jerzy , angielski kamerdyner Char 
!cy ‘a Hopkinsa. Sam widok artysty  bu- 
dzsł w nim wściekłość, a pewnego dnia 
gdy tenże, pomimo kilkakrotnych pro­
testów  Anglika, przykładał do ust ra­
talny instrument, dobize wymierzone 
uderzenie spadło mu na tw arz i trąba 
wypadła mu z ręki.

Nieszczęśliwy muzyk popędzi? co ry - 
. chlej do' swego w ładcy i przedłożył nu 
sw a skargę, wskazując na naorzraiałą 
boleśnie twarz.

—  Dobrze, mruknął Hopkins i zawez 
wał natychmiast do siebie Jerzego.

—  Uderzyłeś tego człowieka, masz 
go natychmiast prosić o przebaczenie.

Anglik sie wyprostował dumnie i od­
rzekł z godnością:

Ifii z on :a 14 kwietnia 192J ______ _

dach i lotnictwie, powie o obecnem za­
stosowaniu elektryczności w przemy­
śle i przy porozumiewaniu się na od­
ległość, o zdobyczach wiedzy z działu 
optyki (astronomia i miernictwo) a wre­
szcie scharakteryzuje istotę górnictwa, 
budowy njos.ow , fabryk i gmachów Pu 
blicznych; słowem : nowy ten przed­
miot otrzyma nazw ę: „fizyka i tech­
nika".

Są  to zresztą tylko z grubszą naszki­
cowane kontury. Z chwilą definitywne­
go załatwienia tego projektu, szczegół o 
we jego przeprowadzenie nie napotka 
na trudności Możnaby ni zostaw ić sze­
roką swobodo wykładającemu, ubrać 
ten przedmiot w pokazy przeźroczy i 
w ycieczki naukowe. W tedy - -  śmiejmy 
sądzić —  uznanie ważności techniki dla 
rozwoju cywilizacji znalazłoby pełne 

/zrozumienie równie dobrze u lekarza, 
sędziego, kupca, czy  nauczyciela, jak 
i u inżyniera.

Rzucona tu myśl nie po.chodzi- by ­
najmniej z bezkrytycznego naśladowni­
ctw a tego, co mają inne narody, ale ma 
ona czysto sw ojskie podtoze, w ypły­
wa z prawdziwego odczucia roli. jaką 
odgrywać dziś może i powinna tecnni- 
ka w życiu i. rozwoju naszego pań­
stwa. J. N.

a i obrona.
%

Nie domyśla się może przeciętny czy 
tc-lnik, że wynalazcą nowoczesnej ma­
chiny bojow ej jest... filozof i matema­
tyk  polski, Hocne-W roński. Przedłożył 
on w r. 1837 ks. Czartoryskiem u skon­
struowany przez siebie projekt bojo­
wego wozu, który w ystaw ił na polach 
Elizejskich. W  r. 1841 zwróci) się z pro 
jekten: do Napoleona III. W  obu razach 
bezskutecznie. W ynalazek poszedł w 
zapomnienie i wyzyskali go dopiero 

'A nglicy w wojnie światowej. Zadaniem 
tamta jest zaskoczenie nieprzyjaciela; 
posuwając się zw artą masą, zwłaszcza 
pod osłoną gazów dymnych, pozwalają 
czołgi na oszczędzenie przygotowania 
artyleryjskiego. Jestto  bardzo ważne, 
h<> silny ogień a-tylerji zdradza od razu 
plan ataku i ostrzega przez to nieprzy­
jaciela by na aanym odcinku ubezpie­
czy ł się w dalszych limach okopów.

Z,raczenie samolotu dla armji rozumie 
dziś mteledwie dziecko. Je s t Pewnikiem, 
że silna amtja bez samolotów nutsi za­
wsze uledz daleko słabszej armji, w y­
posażonej w samoloty. To też Niemcy, 
które z początkiem wojny św iatowej 
miały wszystkiego 273 samolotów, 
pod koniec wojny liczyły ich 47 tysięcy. 
Fenomenalny rozwój armji lotniczej we 
Francji w czasie wojny jest powszech­
nie znany.

W  Polsce lotnictwem najw ięcej zaj­
muje się p oznań. gazie otw arto szkole
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—  Ja ?  N!gdy. On jest nieznośny 
w raz z swoją obrzydliwą trąbą.

—  On grał na mój rozkaz. M us.sz go 
prosić o przebaczenie.

I tym samem tonem, jakim przed kil- 
-ku dniami zakreślił przyjacielow i sw e­
mu, Buiiuckowi. termin, w którym nuał 
sobie w łeb palnąć, dodał:

— D aję ci czas do jutra rano.
Jerz y  myślał, być może, że noc, ła-

godzacu uo~, w yw rze zi.ów taki sam 
wpływ zbaw czy na umysł Hopkinsa, 
jak wtedy, gdy ocaliła nieszczęsnego 
partnera nieugiętego gracza, Aie tvm 
razem nie było wódki, ktoraby zastą­
piła wodę letejską. W  południe Jerzy  
otrzym ał znów wezwanie do sw ego sę­
dziego.

— Ozy już powziąłeś postanowienie?
W inow ajca, prostując się, odparł

butnie:
— -  Anglik nie upokarza się nigdy • 

przed takim chłystkiem.
Natychmiast zabrzmiała komenua 

„stop !" i statek zatrzym ał się.
Mń ieliśiny właśnie A den i przy tem- 

perafurze 40 stopni ciepia w cieniu pły­
nęliśmy w pobliżu płaskich wybrzeży 
Morza Czerwonego.

W  dziesięś mirfut później łódź, w któ 
rej siedziało trzech ludzi, zabrała an­
gielskiego kamerdynera w aaz z jego ku-

i

ipiiotów dla ludności cywilnej, wydaje 
się czasopismo fachowe, jest w reszcie 
fabryka samolotów. Naogół jest u nas 
zainteresowanie dla tych spraw sta - 
tiowczo za małe.

Crazy bojowe są w pr zysztej wojiree 
najstraszniejszą bronią dla annfi... nie 
przygotowanej. Armja odpowiednio 
Przygotowana nie obawia się gazów w 
wyższym  stopniu, niż innych środków 
niordei czych. A ponieważ wojna gazo­
wa przy użyciu samolotów .porwie w 
wir bezpośredniego niebezpieczeństwa 
metylko arm ję, ale cały naród, należy 
cały  naród do tej walki przygotować. 
Przecie niema w Polsce rmasta, ery  
w ęzła kolejowego, którogoby już w  po­
rę godzin. po wybuchu w ojny nie mo­
gły dosięgnąć sam oloty nieprzyjaciel­
skie, niosące śmierć i zniszczenie, pa­
nikę i dezorganizację całego życia, spo­
łecznego. Musimy w ięc nadążać za roz­
wojem zachodnio-europejskim tak lotni­
ctwa, jakoteż przemysłu chemicznego, 
który na świecie postępuje milowemi 
butami. Dość stwierdzić, że w chwili 
ukończenia wojny znano okofo 60 ga­
zów bojowych, dziś zaś znamy ich 
przeszło 300.

Rozw ój przemysłu chemicznego jesł 
o tyle ułatwiony, że może on w czasie 
pokoju znakomicie służyć celom leczni­
czym i gospodarczym. Stw ierazono, 
że pewne gazy. użyte w  słabszem na­
tężeniu, zabijają Dakcyie tuberkulicz- 
re , leczą też świerzb u koni. Przed le­
karzami wdzięczne tu poło do pracy.

Dla rolnictwa gazy t;u jące mogą być 
znakomicie w yzyskane. Przekonano 
się że pewne gazy powodują wzrost 
roślinności, a więc użyźniają gleoę. Ga­
zami można też. niszczyć szkodniki rol­
ne i leśne. W  poh dniowej Ameryce 
przez dłuższy czas spęazał plantatorom 
sen z powiek owad, zwany'miliarderem 
dia sw ej miliardowej pi odmo'ci i dla 
miliardowych szkód, które wyrządzał. 
V obec szkodnika tego ludność była 
bezbronna, dopóki w reszcie nie wpadła 
na pomysł użycia gazów trująaych, 
które te/, doszczętnie w ytępiły „miljar- 
aefa“. Chmury szarańczy, które bez­
skutecznie usiłowano powstrzym ać na­
w et przy pomocy armat, pod wpływem 
ofenzyw y gazowej legły m artwe w ar­
stwam i całemi.

Straszna broń, która jednocześnie 
mora by'ć arcypożytecznem  narzędz-em 
produkcji gospodarczej, musi stać się 
własnością naszego Państw a, na rów­
ni z zagiardcą. Trzeba nam jak najprę­
dzej zmobilizować wszystkie siły che­
mików do skutecznej pracy w tej dzie­
dzinie, z drugiej zaś strony prowadzić 
propagandę wśród społeczeństwa. Nie 
bedzie to „straszenie ludzi" —  .ak się 
z m ę cz o m n  jednostkom wydaja — 
lecz otwieranie społeczeństwu oczu na 
rzeczyw istość

ferkiem i złożyła go delikatnie na nab 
bliższem wybrzeżu. W ypłacono tnu 
unrzódy iego pensię, dodano,,do togo 
odszkodowanie w wyso-itości jednomie­
sięcznej pensji, tudzież kw otę nu kosz­
ta podróży, obliczoną według liczb: 
kilometrów, dzielących miejsce na wy- 
bizoży ąirykańskiem , gdzie go w ysa­
dzono na ląd, od Londynu, stobcy jego 
ojczyzny. Dowiedziałem się później, że 
Po wielu przygodach udało mu się po­
wrócić do tego miasta.

Co do nas, nie doznaliśmy już żaa- 
tiych nadzwyczajny cli przygód aż do 
Yillefranche. gdzie nasz jacht, Sunbeam, 
zarzucił kotwicę właśnie w dzień pi er- 
w ej. aniżeli sie miało odbyć owo śnia­
danie, dokładnie w sześć tygodn, po 
naszym wyjeździe na tę osobliwą w y­
cieczkę.

Saanowmi czytelnicy może będą zda­
nia, ze opowiadanie moje o podróży 
tak dalekiej, na przestrzeni większej, 
aniżeli piętnaście tysięcy  kilometrów 
nie zaw iera dość obrazów i wydarzeń 
tnaJowm'czvch. Opowiedziałem wam 
jednak najważniejsze wypadki.

P a m im o  łaskaw ej obietnicy Hopkinsa, 
że pojedziemy znów w tę podróż, tym 
razem bez Bailocka, jakieś .-'niejasne 
przecm cie mówi mi. że to moje ostatnia 
pourpi w tow arzystw ie zacnego Char- 
leya
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Koncert Pierw szego Żeńskiego T o7/ .  
śpiewackiego Skald,

WLaSeiwie rtc  powuwmiem P*sać spra- 
wozuaa-d z pov,yzsawgo „uatioerlu". Cm 
liapo ,u-.ju się tiow-ein ‘.yco-wuc powtórnie 
irac siujpCgic, drugi raz psząc,' W pew­
nych wy t-adwacii me w unio jeuinak mwdwć 
i przejść do porządku nad naauzywamcm  
godność' sal' Koncertowej. Tak przynaj­
mniej n-iuazuje obowązeK sprawozorawczy 
j prgyuaza.iu etyk1 purTcystycznej, itai- 
how sho nryiyka muzycznego me polega 
przecież na wymyślam u canaz tc nowycn  
komplementów, a  uyskrelnein pomijaniu te­
go. co zle lub tPedowarzone. Nie przeczę  
że w pewnych wizach poonażkwa) ocena 
ma swoja rację bytu np. w wypapitach wi­
docznej trem y, trudności natury technicz­
nej (n edociaieczna ‘losć prób) *jtp. W szy. 
stko posiauu jednak swoie gnan'ce, k .orych  

, przekroez-m e zaticrawatoby na śmieszność.
O stateczna cóż mogą oochodziić sprawoz 

dawcę muzycznego wszel-uioe produkcje a- 
nra-tordao - dyletamęK.ier' Nic, absolutna 
nic. lima jednak sprawa; gdy te same pro­
dukcie roszczą sobie w yzsze aspiracje, 
podszywają się pod npano Koncertów a tent 
samem żądaąą, aioy oeenuć je na rówiu z 
poważnem, anuycjaini. w ów czas należy 
zło unicestwić w samym jego zairodku.

Ale ad rem.
W ybrałem s.ę  na Koncert „Pierw szego  

Żeńskiego low . SpewiuciPogo Skaild". me 
tylko z obowiązKu sprawozdawczego, ale 
nawek powodowany szczerą życzliw ością. 
M ^łem przecież ustyszeć 1 . ,vy  chór, po­
znać n‘ezjiane kompozycie ‘ ocen‘ć grę mio 
dego piamsty. 'tym czasem  s p o tW o  mnie 
P izysre rozczarowanie i to na całej 1‘nj'.

Najmmej stosunkowo zawiodłem się, .ta 
chórze. Wiadomo dobrze, jak niewdzięcz­
ną jest pracą w zespołach wokalnych, w 'e- 
le tnzeba w łożyć iu.cju.tywy i osob'stej e- 
uergj1 aby don./ zespo, utrzymał na. odpo­
wiednim poziomie, tern więc większe sto 
wa zachęty należą s.ę prol. J . P . Locbtowej 
dyrektorce i zatożyOelce pow yższ-go To 
w arzystw a. Czy jemiuk w ystęp jego był 
wskazanym, czy  dorósł on już do tego, ar 
by kusić sJe o własny koncert? bezw arun­
kowo n;e! Program u całego nie w ysłucha­
łem (dlaczego zaś —  o tern niżej), kdka 
jednak punktów aż  nadto w ystarczyło  na 
izaisadmenie powyższego tw iw dzoTa, P o­
mijam surow ość maiteijaiu wdkaiinego i bra  
k1 natury artystyczaiej: to Wszystko mer 
żnaby do pewnego stopu11 wytłum .iczyć. 
Dlaczego jednroik chór ten śpiewał tak b*ir- 

zo iaiszywie, to jest iriezrozunAale, tem- 
baraziej, że n.tał orzedeż oparcJe w  ai- 
kompanj-amencic fortepianowym. Niedawno 
slysaaćem chór uczenie beimnarjum, który  
pod kierownictwem pi-of. Adamczaka śpie­
wał dobrze a  w dodat .u a  capedla. co jest 
uczwcininkowo truihf—jszem. dorównanie 
więc zwykłego zespotu uczniowskiego z 
„Tow arzystw em  śpic Maćkiem" wy padnie 
stanowczo na niekorzyść tego nstatmego. 
Konkluzja prosta: najpierw trzebi praco­
wać nad' wyrobieniem przyiiaiuuH©; możli- 
wej intonacji a potem dopeno m yśleć o u- 
rządzan‘u koncertu.

Przejdźmy do kcm pozycyl. Przedtem  po­
ruszę j' den ważny te„«at: W każuym dzia­
le S:jŁrki grasują rozrmdtegc rodzaju dyle­
tanci. który?h należy >dróżnić od rzei :1- 
uych am atorów , często miłujących ora1’ 
dziwie szu k ę  1 .'miejących dk mej zacho­
wać szocnitek, a  .ównoc*, rśnie świadtc 
tnyoh swego do nJel stosunku. # Z ruie 
wolno łączyć ignorantów, któi zy n.e św.ia- 
domkmie fachów - pokrywają blich em bi -  
gi. Objaw ‘en )est zastraszający, zw łasu tza 
na polu muzyk*. Pew na dość w yrazów  za­
czerpniętych ze słow m -o mu„yezue:_o, du­
żo pewności sjehi 1 oipowuedm upet (te ­
ra ckń a  otrzym am y t /P  dyletanta, Do te­
go przyłącza się często ża pa czynu • oto 
mamy mepow otartych kry' vków dom >10- 
siych dyrygentów , ba r*artv st „kompozyto­
rów ". , , .  .

Wróćmy do p. Czesław ą Loebla 1 oceń­
my jego zdolności z jar największa bezstron 
nośnią i życzbw ośclą. \ / ystucha,lem _ trzy  
iego utwiory: d && chóralne jeden foi tę­
piono wy, Do cech dodatnich zaliczę pewny 
skłonu ość do płodzenia naiwiwch n, alody 
jek. Są w nich reminiscencje galtow^rce, 
oaa&ean zjawi s ‘ę grzeczny ukłon W 
Moniuszki, są to jednak uozowanai 
niutkie Przypuszczam , że po p 'ęcu lu b is~  

t  śc'u kitach intensywmej pracy nr 'Kon. «r- 
punktem, nt;uką form i Mistriirn-mtaci1 poa 
k‘orunkiem dośywajdczoncao pedagoga,, ’’ ..v 
dzić się będz’:e p. Lo,.ol obecnycu p^rwm" 
dn dudrowych. Ustawiczne kadenęionowar 
nie, prymityyyność stosow an a najbardtej 
oklewBtyćb stopn1 harrnonicznydi przy.io- 
miłłają -aczej nieudol1 e zadanie ucz.row - 
s k e  f #  kompozycję. W  utworze fmtcpia- 
nowym „Polka ie < oimert - przyłącza s,ę 
do tego pretensjoatalność, w yrażająca s ć 
w niezgrabnych pasażykajch i wy .  i ni nai 
tym tw orze stygm at kom>zinu Poco więc 
p.' Loebl nóraża się na powyższe spraw ed- 
lr%e, lecz dla 11'ego niemiłe uway1? owta,- 
rzajni jeszczi ra z : do paznainia sz uit1 do­
chodź' .się tydko na drodze nieustannej^ pra­
cy  a  nie żonglerstwem tan eh sukcesów u 
bezkrytycznej publiczność..

Końcowe zdanie możnaiby zystosoyvac 
również do P. W ł. Jurk‘e\vicza. tratp!e je­
dnak w jego skuteczność. P . W ładysław  
Jurkiewicz jest bow.iem jaskrawym puyzy- 
kładern jednostk', dbałej wyłącznie o zo- 
•vnętrzny efekt * łączącej niezaspokojone 
ambicje z brakiem iiŁt dynnlnych wiadomo- 
tcu Gdy by koncert cl moli Bucha grał pot-

V#'ELZClfeu PiiW ODZEHfEM  cieszy się w s-ah  ałi diama* w 6 aktach, według powie­
ści Henry a H einego: ( 3 0 r J  RAM ;??3)

łem sta  z za grobu
W głównei roli : C A R TELLIES8 i M. N EUFELD.

W spaniałe zd jęcia — bogata wystawa — doskonała t
gra aitystów  —  masowe sceny. gj,®-EjL sra  ■

dobrKe uczeń na popis*e to z uwagi na li­
czne usterki natury technicznej, parnięoio- 
wei * artystycznej powiedzJalbym, że wy- 
: .ęp jego byl stanow czo prżcdwczesny.—  
Tutaj jednak grad człowiek, mźinujący się 
„profesorem ". Jakżeż więc oceniać jego 

w której brak technicznego przygoto. 
warśa, łączy się z ignoraincją stylu Pedali- 
zacją nainicmuzyk.alniejszą ‘ nieudolną sta­
ną się pokryć medokiadności wykonariia; 
n;e wiedząc o tem. żc właśnie zatrzymanie 
pedału uywpukla wszelkie fałsze, zresztą  
bardzo liczne.

To jeszczi n!c ' P . Jurkiewicz skończył 
wreszcie grać Bacha i oto gaśnie elektry­
czność a reflektor rzuaa snop św*atła lilio­
wego na „natchnioną" wykonaw cy.

Wiem, że w oiemnoścktd w'dzi s'ę gorzej, 
na organ słuchu me ma to jednak żadnego 
wpływu 1 nawet i'ruski tęczow e n;e zastą­
pi? lekkości * finezji, któraś można i należa­
ło wydobyć z kompozycji Sauera.

To jeszcze nic! Po odegraniu nieudolnej 
i banalnej „Polki ae C oncert" p. Loebla, u- 
raczył nas koncertant paiotKlją walca cho- 
pnowskiego, po wwsltrclmnii; którego w y­
szedłem z sab n e mogąc pohamować ohu- 
rzema.

Na zakończer.ie oświadczam, że tego ro­
dzaju dyletanckie zakusy w celu opaitiowur 
nia estnady oędę zwalczał z całą bezw-zglę- 
dnośid? w ‘mię honoru sab koncertowej 1 
przyzwoitości artystycznej.

Dr. Adam M 'tschą.

W iadom ości ©
L w ów , 13 k w ietn ia.

TEA TR W IELKI,
bedz'eła. U  kwietrda, o g. 12 w  poł. 

„K oncert" ną dochód Komisji eduicacyjnej. 
—  O g. 3 ‘3 0 ’ ..Smby panieńskie". (P rzea- 
stawfenie popu! lrne.) —  O .g. 7 „T rayiata". 
(Gośc‘nny w ystęp Ady Sari-Sza.jerównej.)

Poniedziałek, 14 kwietnia, o g. 7 „Kolega 
Crampton".

W torek, lo kwietnia, o  g. 7 „Trubadur*’. 
(W ystęp H. Korsldej. Abonament ważny.)

TEATR MALW.
N‘edziela, 13 kwiettua, o g. 7 „Bęben". 
Poniedziałek, 14 kwietn>a, c  g. 7 „Bęben". 
W torek, 15 kwietnia, o g 7 „Bęben",

TEA TR NOWOŚCI
Niedziela. 13 kwietnia, o 2 . 7 „Dziew­

czynka".
Ponjedziałsk, 14 kwietniu, o g. 7 „Dziew­

czynka",
W torek. 15 kwietnia, o g. 7 „Madi“.

DO P. T. PREHUM^RATOR^W! 
Ceiem uniknięcia przerwy w  

doręczaniu pisma przypominamy 
P. T. Prenumeratorom tak mie]- 
scowym jak i zamie]stowymf ża 
ostateczny fetmin uiszczenia 
przedpłaty za kwlacień wraz 
z ewent ąLem i zaległościami 
upływa z d. 15 b. m. 1 po tym  
itniu rozpeczniemy bezwzględnie 
tak, |ak w marcu v/strzyenywa- 
r!e w ysyłk i względnie doręcza­
nie dziennika.

—  Jeszcze Jeden w ystęp Ady Sar* Sza- 
Jerównej. Niedzielne przedsta,vHen'e *Trar 
viaty" już na dwa dm przedtem było w y- 
sprzedame do ostatniego miejsca, a jeszcze 
pozostało mnóstwo zgłoszeń. Sławna a r­
tystka zostanie na jeszcze jeden występ w 
śi-odę w  „Traviac‘.e“, zaznaczając, że czyni 
to specjafare dta Lwowia. Wiadomość tę 
przyjmą szerokie sfery naszego miasta, z 
żywem zadowoleniem. Bilety na to poże­
gnalne przedstawienie sprzedają wszystkie 
kusy od pufiieuzaikn.

—, Na niedzielne przedstawienie „Travśa- 
ty“ ze znakom‘tą Adą Sari-Szajerówuą, 
WŁzystkne b ile ty  zostały roespuzedone je­
szcze w  sobotę.

m  Alfred Hoeun. znakomlty pianista w y- 
stąjri jedyny naiz w poniedziałek U*i b. 111. 
111 sab Kasyna miejskiego. B 'lety w slrła- 
dzie nut Hołanieckięgo,

—  Lotei ja ś\viątec zna w Sokole zapowhi- 
da s'ę ćw ‘etiBe. Dziś otrzym ał Komitet 
wspaniałego dzika jako fant, ońarowiany 
przez Pana Pistynera na .ręce D yrektora 
Totha. .

Tow arzystw o walki 7. gruźlicą odbę­
dzie W poniedziałek 14 bni. o godz. 8 wie .̂ 
czorein posiedzen*e źiajrządu w lokalu Tow . 
przy ul. l.indego 5. Na porządku dziennym 
in. i. spraw a zbEirld tegorocznej.

—  Narodowa Organizacja ł(ob"‘et rozpo­
czyna T ydz ień  zbiórk1 na Skairu Narodowy 
odczytem  D ia Leopolda Cairo „O potrzebie 
poczucia państwowego u nas", który^ od­
będzie s.e w  niedzielę, 13 hm. w sali ra­
tuszów-ej, o g. G popoi. W stęp wolny.

—  Zjazd zw yczajny K ała lwowskiego 
Związku urzędn'ków prawników adnpmsu-a- 
cji po.itycznej po myśli. art. 13_ statutu Sto- 
\\ arzyszem a, odbędzie s !ę w niedzulę, dnia 
27 kw ietna 1924 1. o g. 10 przed poi. w sa# 
sesyinej Województwa, we L‘woVie.  ̂ 19S5 
, —  Artyzm w poezji odrodzenia". W por 
nicdziałel., 14 bm., o g. 7 wiecz. w  sali Jn* 
stytutu Technologicznego, ul. Bourlarda. 5, 
w ygłos' Dr. Czerny, zran y rornamsta. od­
czyt pt „Artyzm w poezji odrodzenia", w  
którym uczci z racji przypadającej rocznicy 
zasług' wielkiego Ronsa.rda.

—  U, zebranie naukowe Związku storn a* 
tologów Izby lekągskiej fwowsk!ej odbę Izie

yię we wtorek, 15 bm., o  g. 19, w Poliklini­
ce, ul. Lindego. 5, I. p .'

—  Akademicki Klub szach’stów przy Czy 
tclni Akader-Pckie! zawiadarrea, że przyj­
muje upiisy codziennie ou godz. 19— 20 w 
lokalu Czytelni przy ul. Łozmskiego 7. jak 
również, że lokal Klubu jest otw arty co  
dziennic od g. 17— 21.

-n=
JU i  N AD rSZŁY

O sta tn ie  N ow ości dla P a ń
na w iosn ę  I tato i - i  i - i  do f irmy

/ S M T O M I E G C U W I E R Y  1 
1104 , Lw ów , ul. Maiicha u .

piśm>e z 12. kwretma 1924 r.. ”rystosoyw  
ne do mnie zap ytan e, um-ieszczone pod ty­
tułem „Echa procesu M otyczyńskle:“, v y  
iaśnLim, że wszelkie wersje, o których mo­
wa v tem zapytaniu polegają rra niepraw­
dzie > są 1 rzezym wymysłem nieżyczcwych  
mi osobników. Z poważaniem: Ancerewicz.

—  Z learm  św*etlncgo. l e a t 1 świetlny 
Kopernik * Mas ysienka rozpoczęły wczoraj 
wyśw ietlać c-enawy fdm 2-serjow y pt. 
„Kobieta z infiljonami". który ściąga kczne 
rzesze am atorów  kinoteatrów.

• -  Na siei oty po Obroucacłi Lwowa ula 
uczczeniu namięci śp. ftrarys Wisłockiej 
w czyrairtą roczn‘cę Jej śmierć* złożyły Ma­
tka i Siostra 25.000.000 mk. 1724

P I E r G I 1516

r a d y k a l n i e  u s u w a  
o<l 2 0  l a t  z n a n y

KREM L A N O L

—  Poseł Hipolit Śliwiński w obrorde pa- 
skarzy. Spraw ozdaw ca nasz miał w ręku 
dokument stw ierdzający, że poseł łbpolit 
Sbw.ński, stając w obionie oarfiurza, im- 
wiusem powiedzmy Rusina, n‘e zaw aha! się 
interweniować w  jego obronie w kano-kurji 
gabinetowej Prezydenta Rzeczypospohtej. 
Oto przed kilku miesiącami odbył,, s ę w 
tutejszym Sądzie karnym rozpraw a prze- 
Cwko pewnemu szewcowi o Uch we wojen­
na. Oskarżony skazany został na nuesiąc

jisoisłego aresztu, na grzyw nę * dodatkowe 
opluty. 1 oto poseł Skwiriski polec'ł go go­
rąco kancelarii gabinetowej, prosząc, o zła­
godzenie kary, 1 rzeczyw iście skazanemu 
zamieniono areszt na 500 złp. grzyw ny. 
U dzclanie pra-wa, łpsfci jest n'ewątpliwym  
przywdejem Prezydenta jRzpIfcek t iie iitie 
wolno pbślom interweniować w  sprawach  
pry^wutnych a zw łaszcza w sądacii, do ęzc- 
go się wszak zobowiązał* za gabinetu gen. 
SiMpłsk-iego. Sejm uchwatojąc ustawę o 
lichwiie chciał położyć kres paskarstwu, a 
któż ma b~onić tej ustawy, jeśli sam' po­
słowie szukają dróg do jej iibezwiadmcma;

—  Czerwony sztetidar. Onegdaj odbył się 
pogrzeb robotnika Jahncohna, członlta PPS- 
Zwłoki odprowadzał ns.’ miejsce wiecznego 
spoczynku proboszcz kośc‘ola św. Elżbiety. 
Tow arzysze zmarłego, którzy z duinu ża­
łoby ruszyli bez manifestacyjnych sztanda­
rów, by „n'e spłoszyć księdza", na Kopy- 
tkowem nagńe rozwinęła czerw ony sztandar. 
Ponieważ ksGdz wyciągnął z tego siuszny 
wniosek, że skoro pogrzeb prowadzi towa­
rzysz z czerwonym  sztandarem, obecność 
orpłaua suije się zbędną, opuścił w 'ęc kon 
duflct i pogrzeb odbył się bez księdza. Dią 
prostej przyzwoitości nmby tow arzysze 
zdecydow ać się zaw sze z góry, jaki wybór 
u czyn'ć: czy  na pogrzeb poprosić księdza, 
czy też rozw*nąć xzerw ony znak waJki 
z kośoiołcm ■ rekgją.

—  Sprccher uwolniony? Od szeregu mie- 
s*ęcy tutejszy Sąd karny zutrudmouy był 
spraw ą Sprechara, oskarżonego o l.ciiwę 
mieszkaniową, W rezultacie sąd skazał 
Bprechera na 2 ni*es’:ącfc ścisłego aresztu

senat odwoławczy wyrok ten zatwierdził. 
Oa wyroku tego me bvło odwołania. Obroń 
ca jednak Sprechera znalazł drogę, wniósł 
cle bądu Najwyższego podanie w obronie 
ustriwy. 1 oto jak dowiadujemy s'ę Sąd Naj­
w yższy zn>ósl w yrok z powodu mylnego 
zastosowania ustaw y i polecił rozpisać no­
w ą rozpraw ę. D ecyzja ta w yw oiała zdzi- 
Vrton*e w  kotacli sędziowskich i adwokac- 
-Kich. Jeżcb Sprecherbwi stała się krzywda 
pow inien byl uwolnić go. Ale widocznie 
N ajwyższy Sąd sam uznał, że nie można 
lekcew ażyć wyroKu dwu rnstancyj ■ wyszu­
kał paragraf, by Sprecherowi dać możność 
do dalszego procesowania s'ę. —  A uuz &'ę 
uda.

Podrożeide w ęgla. W ojew ództw o za­
twierdziło nowe ceny na. węgiel, podwyż­
szone w  zw !ązku z podwyżką taryfy kole­
jowej. Od dnia w czorajszego obowiązują 
następujące cen y : Ido Kg węglai górno­
śląskiego loco dw orzec 8.300.000 mk. z do­
staw ą przed dom 9.300.000 mk ,  loco skład 
jrrywatny deta*’'czny 11.000.000 mk.. węgiel 
jeworzniański 7.000.000 mk., 7.500.000 ink., 
8 .000.000 mk.

—  Echa procesu Motyczyńskiej 1 to warz. 
Otrzymujemy następujące p ,sm o: \VP. Re­
daktorze! V7yczytavzszy w Szauownem

—  Nwwc gmazdo antypanstwowei roooty
zostało przed kdku dmami przykryte prze® 
włajdze bezpieczeństwa. Tw w zyli je Zy­
gmunt Link, ukończony uczeń VII. kl. g*mo, 
jego s‘ostra Marja. funkcjonał.uszka buina- 
• u. a  obok tego żydowskiego rodzeństwa 
pięciu mriych współwyznawców Sdoto w  
■ ■' srn azdku ozłocomcm suto obcą waluta, 

znatez'one rrwitcrjału dowodowego, k ióry  
ma wprost druzgocące dla tei szajki zaar 
czen'e,

—  Sąd doraźny we Lwowie. W  najbbż- 
szycli dniach staną przed sąden, doraźnym  
we Lwowie Jan Banoich 20-ietn* pairobea, 
zam ,eszkały w  Ho^pmie, w karrAoneckim, 
oraz Makar GuśK‘ewicz, 25Jetni pa obek, 
zamieszkały w tejże ws*. Obaj napadli w 
dniu 4 kwietnia br. o g. o wieczorem na 
powiraoające z Kamionki Strunułowej wtou 
ścianki. P araszkę Fa,rasei i Paroszkę Hna- 
tów, niosące w tlumokach skórę, płómo i 
'niu; w  iineście zakupione tow ary, «  za- 
groziysz.y itn rew ow erem  i nożem, zrabo- 
wafei tłumek,. Po-lścja aircsztowaila rtajp*crv' 
lianaek.a, w dum wxrzorajszym G aśUeM - 
-za. Obaj 0 'Jstaw'eni już 2 os ta li do więzie-

sadu kairnego.
— Areszu-i', aańe nieoezpiecznego oszusta. 

Policja aresztow ała w dniu wczorajszym  
Wolfa RauLwogla. rzekomo pośrednika han­
dlowego, zamieszkałego przy uL Jachowi­
cza 20, skąd n:edalek;i musiał odbyć spacer 
do nowego swego bezpłatnego apartamen­
tu. Raubvogel uwal drugie mieszkanie, w  
hotelu „JJoyui". gdzie zaewycztaj przepro­
wadza! swe oszukańcze transakcje. Oszust 
taŁzow ai kolejowe l‘sty przewozowe, a 
przedstaw iając s‘ę jako właściciel składu 
drzewa, otiarosey w ał rozmaitym łatw o­
wiernym liidępńł wagonową dostawę, W  
tei m'eVze wylndjabł od incli rrtn'eisze lub 
wnększe^kwoty. których ogólna wysokość 
wynosi kkkamście nnljaraow mk. Między 
inuł ni oabraf od niejakego Maftesa 125 a o  
larów W dii‘u wczorajszym  przeprowaidzi- 
fe, policki rewizję w pokoju, zajętym przez 
Ruu!)v'ogl.r w hotelu „Roy.ail", gdzie w ma­
teracu znalazła dwie fałszywe pieczątki ko­
lejowe. a PI zy oszuście większą dość sfał­
szowanych kolejowych 1'stów przewozo­
wych. R.nubvogla dn-esztowijmo. śledztwo 
prowaazi Ekspozytura policyjna.

—  Pod zarzutem zbrodid dzieciobójstwa 
aresetow-aia W'czoraj policja niejaika Magda,'- 
lenę SkOTską. z domu Beroziuk, która przed 
trzem a tygodniami ząkopada w piwnicy re­
alność1 nr. 11 przy ul. Mikołaja zwłolc' no­
worodka pici męskiej.

—  Z kroniki kryminalnej. Za sprzeniewie- 
rzen'eijjl niiliartła, mk. na szkodę Smiorta 
Erischa, właściciela magazynu z futrainii, 
został aresztow any itrletni Karol Hoff­
mann. *— Na gorącym  uczynku kradzieży

j przytizyma.ny wczoraj został głuchoniemy 
M-clrał But.

—  Napad bandycki na ul. lirćdecldeł. 
Wczomijszej nocy nieznani óandyci 'jnadli 
powraoającego do domu ul Gródecką War 
cłaiwa Czajkę, ślusarza kolejowego i c'ężko 
poranili go nożom Pogotowie Ratunkowe 
udzieliło Czajce pierwszej pomocy i prze- 
wiozło go w groźnym stain'e do szp'tala. 
Bliższycli szczegółów  tegc zajścia n'e zna­
my, gdyż raport policyjny T e podaje o 
ii,icm ani drobnej wzm.ankk M ażeby prze. 
cicż zw rócić baczniejszą uwagę na ul. Gro-

[ decką, gdzie podobne zajścia nie należ? do
1 Vzadkcli epizodów. OchroTloby się wów­

czas przecliodn.ów od noży szumowin, któ­
re mestety w  wypadku pozosmją nieznane.

—  Eksplozja primusa. M Tosław Pieniądz, 
rzcżińk. tak nreostro^ie obchodzi! się wczo 
r  j z jjrimusem, ’ż nastąpiła Jkspiozja, przy 
ozem P 'eT ądz aoztia1 bardzo ciężk'ego po­
parzenia tw arzy. Pogotowie RatmiKOwe 
opatrzyw szy pojrarzonego, pozostawiło go 
opiece domowej.

Ż A R  Ć  W  I i i  1955
najirwalsze i najtańsze nolec 1 lirma

ii I S l a . i ś s i a w  L E S fs lA iK U W S K S
CH0 RĄŹCZY2NY 10.

Zużyte ża rówki wymienić za dopłatą.
m le cz n e  „ A rg e n ta 1 25 w a tt n a d e s z ły

#  W ARSZAW A. Nag/ouy Kasy 'ir . Mia­
nowskiego (Instytutu Popierania Polsk’eJ 
Tw ótezośei Naukowej). Z funduszów p zy- 
znanych na nagrc iv za r. 1923 Kasa im. 
M'ano\vsk,sgo przyznała nagrodę z zapisu 
Z. Piieck' -go p Jaiu w i PtasnTow i. profe­
sorowi Uniwersytetu jan? Kazimierz? we 
Lwowie za pracę nt „Mias.a w Polsce" w  
-rwmzku z dotychczasow a iegy prącą nażs- 
kow ą.
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Walne ZgT-utnad/.enie odbito s'ę w drriu 

10 bm. pod przewodn otwem zast. prezesa  
J. B. Chołododdego.

Ze sprawoed-atnia złożonego przez W y ­
dział. dowMitluiemy się, że m mo I'ezae trud 
nośc tfeustaw ata a«cja w  tofde instytucji 
i była skierowaną wobec ekonomicznych 
niedomagań społeczeństwa 1 aężlpej walić' 
o byt ogułu ludność' ku krzewieniu iiumaH 
ni ta mej 'de' i czc1, zw łaszcza pamięci tych 
osób, które złożyły życie swoje w bojach
0 wolność Poisk* lub też w obronie granic 
wskrzeszonej Ojczyzny.

Tow arzystw o doznawało gorliwego po­
parcia ze strony sfer wojskowych, zw łasz­
cza, zań ze sti m y  generała W. Jędrzeiew - 
sk'ego, ks. gen. Boguckiego, a  także ze Stro 
ny ref. Orob. O. D. R. Publ. W ojcw. lwo­
wskiego inż. E . Br "newskiego.

Na W alrem  Zgromadzeniu Głównego Za* 
rządu w W arszawie wyrażono okręgowi 
lwowskiemu T P 2K  uznanie.

W e Lwowie powstała odrębna sekcja dla 
opielkti nad mog.łami powstańców i żołnie­
rzy polskich wyznania mojżeseowegc. Na 
czele sekcji stanęła p. Jozeia Schle'chero- 
wa.

Tow arzystw o w drożyło a k cję . ustiaiw‘enia 
pomn:kowyeh krzyżów  w  Hnilicaiah wiel­
kich na mog'łach żołnierzy korpusu Dwer­
nickiego z r. 1831 tudzież na cm entarza 
polskich żołnierzy w  Kopyczyńcach. Dalej 
zorganizowano m'ejrcowe komitety w  R&- 
\v‘e Ruskiej, Uhnowie i Magierowie.

Nieustawała praca w  lokalnych organiza­
cjach w  Złoczowie, Sokalu, Tarnopolu, Sta­
rym Samborze ł Lubaczowie.

T-PŻK udaienło poparcia gorliwemu ko- 
nrtctow r w  Winnikach, złożyło w yrazy  
.hołdu w  czas‘e uroczystość1 w  Olkuszu ku 
czci poległych pod Krzykawka w  rofcu 
!Sb3 W łochów z pułk. Eriaicszidem  Nullo 
na czele i zajęło s'ę spnawiemem 1 wmuro­
waniem w e Lwowie tablicy pamiątkowej 
ku czci ostatniego dyktatora powstania 
styczniowego Romualda Traugutta.

W alne Zgromadzona przyjęło sprawozda 
ife do wiadomości zam alo w ało  przez ©- 
klamacje swoim honorowym członkiem iko- 
mendartU korpusu gen. Władysławę* Ję ­
drzejewskiego który ota czcił ‘nstytucję gor 
liwą opieką, wyraziło jjodziękowuife lwow­
skiej prasie, kuraiorjinn okręgu szkolnego
1 dyrektorowi zakładów elektrycznych m'ai- 
sta za popieranie prac instytucji, a  .omó­
wiwszy szei ;g  bieżących spraw , w ybrało  
W ydz'ał na rok 1924, jak następuje: P  czes 
gen. K. Jędrzejew ska z a s t  prezesa s t  rad­
ca J. B Chołodeck', członkowie: inż. L. 
cyro czy ń sk l st. radca V/oleński. A. Alek- 
sar:dfowiczówna, ks. A. Hausner, S Duoiń- 
ski i T. Sauczey. Delegat DÓK N: VI. ks. 
gen. K Bcguckii. delego 3DR P ub l st, rad­
ca ‘nz. E. Bronarsk'. Komisja rew zy jn a : 
dr. J . Foratyński ptnzey odniezący, pułk. A. 
Poźniaik i P . Maitula.

lyazień zMóriu na Skarb 
' Narodowy.

„ Dziś rozpoczyna s ;ę w e Lwowie Tydzień 
zbiórki na Skarb Narodowy. Komitet zb'óir- 
ki, zorganizowany pracz Narodową Orga.nip 
zacię K obct, gromadzi w c ą ż  złoto i sreb ro*  
na Skcjrb Narodowy * osiągnął w  tej mierze 
wspaniałe rezultaty. Obecnie zbiera uankię 
w gotów ce, by za nią aaJkup‘ć  szlachetny 
kruszec. 1 po te Ofiary pieniężne zw raca się 
dziś niezmordowana inicjatywa kooieca do 
społeczeństwa. Celem ułatw iana zbiórki 
Komite. w ydał znaczk; pamiątkowe w  
kształcie znaczków pocztowych, w  cen'ę 
HO 10.000. 100.000, 250 000 i 1 milion mk.
N ecliże te znaczki znajdą się na każdym  
rachunku, liście, upominku, stanowiąc datek 
niewielki, lecz stałe i system atycznie na 
piękny cel składany.

W  ciągu rozpoczynającego się dziś T y- 
godn:a zbiórki będą sprzedawane znaczki 
na Skarb Państw a w ’ następujących skle­
pach w e L w o w e : pp.: Iloszow sk'cgo (pl. 
Akademicki 3), Księgarń a Naukowa. (Ho­
tel G eorgea), Hawranek (pl Mariacki). Gu- 
urynowicz (pl. Kaiphutny), Neusterawa (ul. 
Łyczakow ska), Księgarnia Książnicy T. N. 
S. W . (.ul. Czarnieckiego), Nuza (ul. Koper­
nika), Buriaiuw a ud. Leona Sap'ehy), Nuza 
(u! 29 Listopada) oraz w lokalu Nar. Org. 
Kobiet. 4  Óssol‘ński-h 11, I. p, w  godzi­
nach od 11— 1 i od 5— '.', gdzie lównicż mo- 
wta skradać odłamki złota i sorhra.

Lw, To w. 
Teurrs. i Lyżw . o g. 10 runo pjzy tfl.- Fel- 
cjyriskiej. B ‘eg na przeiaj Pogoni, boisko 
Pogoin zai rogatką stryjską, godz. 11 rano. 
Popołudniu: 2awo*ij foo bailow e: Hastrio-
ne,a- Metal o g. 3, Czarni— i.ech a  o g. 4.30 
boisko Czarnych. Pogoń— Polonia (P rze­
myśl) g. 4. bosato Cytadeli.

SSJowo Polskie*4 j>unIedzIa?ko’ e. >a& zwy 
kle, a  wtorkowe nadprogramowo, będzie 
miało specjalny dział bogaty kroniki spor­
towej.

Czarni 1—Lechia I, Zawody w  p iP r no 
żnej dziś, o g. 4.30 na boisku Cza. nycii- 
Na II parter dojście od strony Plaicu P o w j-  
stawowego.

Trener olimpijski Biro w e Lwowie. Dnia 
lb j 17 kw ietna odbędą się spotkania' dru­
żyn leprezentacyjnych lwowskiego okręgu 
w obecności trenera, polskiej .drużyny olun- 
pusddiej p. B''ro celmn uzyskania przeglądu 
sił miejscowych. Dn'a Mi bm. odbędą się 
dwa six>tfcan'a czterech drużyn reprezent.t* 
cyjnych w Parku snom  wytn LKS, Czarną  
a  to o g. 2.30 metch Team  I— Tea n 11, ą

o g. 4 Team III— Team  IV. Skład taa,nów 
został podany do wiadomości odnośnych 
klubów.

Doroczny b'eg na przełaj DOK. VI. Lw ów
odbędzie się 4 maja. S ta it o  g. 12 nr Placu  
Powystatyow yin. T rasą  wynosić będz'e 4 
klin. \V biegu mogą w ziąć udz'ał tak woj­
skowi wszystkich stopni, lak ! cyw 'lr st( 
w arziszen ' i niestow arzyszeni z całej Poi­
sk'. Imienne zgłoszenia zaiv cdn-ków nad­
syłać najeży do Oddz'ału TU Szt. DOK. VI. 
Lw ów . pl. Bernardyński o. najpóźniej do 
dni.t 28 kwietnia 1924 i a w d i r c y  zgłuszem 
w późniejszym terin'nie aie będą do u-eg' 
dopuszczeni Zateżnfe od Hosci zgłoszeń od 
4 do S zaiwodufeów ot.zym a nagrody hono­
rowe w  postaci dyplomów s porto w y Ci i że­
tonów. Pierv/szy zw yc'ezoa oprócz tegr 
otrzyma, przedm‘ot pam 'ąt.;ow y i ty uł mi­
strza Lw ow a w  dorocznym b'egu DOK. VI. 
Zawodnicy do przybyciu zgłaszają s'ę w 
Kpmendzie Miasta Lw ów , A ałow a 16, u 
o{ ce ra  dyżurnego. Przybycie naipuźmej w 
w  dzień zawodów.

C i i c O K C t t r  K J Z a & ff ,  

Z s.Łłay lorawshlEi.
Lw ów , 12 kwietnia.

Na rynku waltuŁcrwyni z .powodu so- 
bety ruch minirnalny. Kursa lekko zni­
żkowe. Giełdy wału-towa - cTewizowej 
dziś nie byio.

Giełda efektów  .skuoo oclwicezana. 
Tendencja rdejcdnolrta. Kursa iwogół 
utrzymane. W  akcjach bankowych 
transakcje w  Banku Hinotecznym, 
Przem ysłow ym  i Ziemskim Kredyto­
wym. Z inriyeli kołowanych nie zbyt 
y ie lk k  obroty  w Brow arach, Chcdo- 
rew ie, Cegielskim, C m klow ie. Polsidej 
Nafcie i Tespach. Giełd y n^ k etow a- 
rj^ch jak  zw ykła w sobotę nie było.

Transakcje w akcjach : Bank Hipote­
czny 2125 2100 2050 2025. Bank Mało­
polski 16C0. Pokrcd  300 350 325 Bk  
Przem ysłow y 1500 1475. Ziemski Bk 
K re d y to -y  525 515 520 575 500. B ro­
w ary  21750 21250 21500. Chodorów 
16750 17000. Chybie 26 25500. Cegiel­
ski 2000 1975 1985 Oafota 1050. Crnie- 
lńw 2500 2475 25u9. Lokom otyw y 1550. 
Niemojowski 2000 1975. Nitrat 9o0. O j- 
lo s  13100. Parow ozy 1300 1325 Pezet 
825 830. Naf ta 1750 1725 1700 P153. 
475. Rakszaw a 9000 8900. S iersza garn. 
16250 16000. Tespy 18400 18250 18500. 
Zieleniewski 34500 34250.

Wai-r-
iorr.:n

Jlkp.

D> v/id.
A -k c je

z kuponem bieżącym

1 2  k w łełu ia 11 k w łeln ia
l YZ >

płacą 1 żądli* I t r a n s a k c i e
IllKp C e n y w t y s i ą c a c  h

280 70 140 Bank Zwia/.kowy . __ _ __ ___

230 42 720 Bank tuDOteczny . 20Ó0 2150 20~3—2125 2 0 0 0 -2 2 2 5
I lOOtl 300 6'Jb Bank handl. puzn. _ __

— — — Bank Komercjai ____ ____ __
■ 280 56 140 Bank Małopolski 1575 1625 1»)0 __

280 4 ' 141 Bank powsz. kred. 290 360 300 350 3 0 2 - 4 0 0
2ś'J 42 130 łank Przer iysłov/. 1455 1520 1475t-ł5{K) 1500— 1550 i

1000 250 — Bank Rolniczy . — — _
280 56 84 Bank Ziem. kred.. 490 585 5 0 0 - 5 7 5 ć  .0
280 56 84 Bank Zemelny . 1 .

łooo — 690 Zw. Sp. Z, w Poz. — --- —

500 — r_ Anrochemia . _
It'O0 — — Bracia Biskupscy . -- .
50u aOO — Browary . . . 21060 22000 21250—21750 2 1 7 5 0 -2 2 0 5 0

1000 21 3001; Chodorow . . . 16500 1725» 1 6 7 * 0 -1 7 0 0 0 16250— 17000
— — — Chybie, fabr. Cukru 25.: 50 2o '50 25500 126600, __
— — — Gegiekki . . . ’ 950 2025 1975—2"(J'! 2 )00
1000 200 1000 Ćmielów . 2^50 2525 ,1475 -  2500 255e —2600
— — — Fabr Lokomotyw 1525 1575 1550 1650— 1725
140 22 140 G a fo ta ........................ 1040 1060 1050 10U0
140 800 — Galicja . . . . — — — -
140 119 — G ó r k a ........................ _ * — _ __
140 280 14 Karpalit . . . 3200 — 320'.
280 168 209 Krakus . . . ____ _ ____

— .  — — MaryninZ. p. ogrod — ------- —

1000 90 — Nietnojcwski 1950 '2025 1975--2000 2(700— 2025
— — — „N itiat", Zakł. ch. 85 ) 910 90C 900

1000 300 400 O i k o s ........................ 13000 13200 136-0 1 3 5 0 0 - 14000 •
500 60 — Parow ozy . . . 1275 lud'' 1 3 0 )-  1325 _

500 200 — P t Z C t ........................ 815 84J 8 c5 —830 8 2 5 - 3 5 0
1000 — 7 5) Płótno . . . . , ____ mmm ____

.350 14 170 P o c is k ........................ — — — —

50') 100 350 Polska nalfca . . . 1675 1775 1 7 0 0 -1 7 5 0 1700-17.50
500 225 400 Polskie Tow. Em 1. 465 185 47.- 4 0 0 - 4 1 0

10000 BOO — Potęga . . — —

14-J 100 280 R akszaw a. .
Pohn Zielmski , .

S8O0 9100 S900 —9000 9250— 10000

2‘M 21 40 Siersza elekir . — ____ — —

I-i BO — Siersza yorn. . 15750 15500 1Ó0G0- 1Ł250 18000
280 — 56 Spół. Wydawnicza. 4250 . —

___ 4250
10'* — — „1 eiiate" T. akc. ------ — ------- ____

1000 150 351 1 'e s p y ........................ 1&GG0 18750 18250— 18500 1 8 7 5 0 -1 9 0 0 0
14u 98 280 Trzebinia f. m a s z .. • — ____ ------- —

500 180 250 U r s u s ........................ — — — ____

500 15C 506 Oyild i Ska . . . — — — ____

1000 170 1070 Zieleniew ski. . . 33750 35000 34250—34500 360G0
— — — Imo«x Ska handl . ____ .— — — •  i

500 100 .300 Polski Glob _ —

1000 164 200 Pol b a l ........................ ____ — — _ _ _

1000 26' 210 Polsat . . . . — — ____

410 7u 250 F o h a n ........................ 1450 —* 1 4 :0
1 5  0 100 600 \Vawel . . . . — — ---

DOLARY Z P. IC K. P. NA AK.CJŁ 
BANKU POLSIGEOO.

W arszaw a. (Teł. w !.) 12 kwietnia.
Raport waktćowo-dewizowy P . K. K. P . 
wykazuje w dniu 31 marca r. b. zapaś 
walut netto 17,031.801 dułarow. Zinniei- 
szeuie sie w stosunku do dma 20 mar­
ca zapasu o około 55C.OOO doi. zostało 
wywołane przez sprzedaż walut ot), 
cych w P . K. K. P. subskrybentom Ban­
ku Polskiego.

G IE Ł D A  w a r sza w sk a

W arszaw a, 12 kwietnia.

W aluty i dewizy: Tenuenyja bez
zmiany.

N. Jo ik  9300000, D olary 9300000, 
Londyn 40300000, P aryż 555000, W ie­
deń 130,85, Praga 269*00, W łochy 
4G 750, B cłg ja  471200, Hoiandia 3462500 
Szw ajcarja  1631500.

Frank złoty 1800000, M Lonów ka 
1100000, Bony złote 1400000, Pożyczka 
złota 14000000, PożyczKa dolarowa 
4940000.

Akcje: Tendencja słaba.
Bk Dyskont. 23500, B k  Handlowy 

25250, Bk Kred-do w y 1900, Bk  Hamdl. 
w Pozn. 8030. Bk Przem . 1410 Bk  W i 
lenski 315, Bk  Zachodni 9250, Bk Zj. 
Ziem. Pol. 4500. Bk  Spółek Zarofck. 
19500, Bk  Zw. Ziemian 775, Cerata 700 
Tespy 21000, Grodzisk 2800, Kijowski 
1275 Puls 1300, S riess  3000, Strem  
£5000, W ildt 500, Zgierz 13750 Elektry 
czność 6G00. Pol. Tow . E icktr. 560 
Chodorow 175CG. C zersk 2150, C zę- 
stocice 8500, G os!aw ,:e  4750. Micha­
łów 2200, Cukier 14000 F b ley  3400. 
Łazy 500, Węgi.e.1 jedynki 18500. Brug- 
ger 2800 Nobej *900, Corielski 1950, 
F 'tzner czwórki .29500, Modrzejów je- 
d m ki 30750, Norblin 2000. Ortliwein 
19^5, O strow ieckie 34750, Paroufozj7 
1250, Robn 1500. Rudzki 6650 Stara­
chow ice 11350 bez praw, Zielenkwsid 
38000, Zaw iercie 190000, ŻvTardów 
146000, Belpoł 280, B o rkowsk; 4875, 
Jabłkow scy 650, Skóry  275, Syndykat 
Roln. 10750, Herbata 400 Zach. Tow . 
1000, Lloyd 450, Żegluga 800, Ćmie­
lów 30CO, H aberburc1' 23250. Dznmgn a 
875, K lujze 1300, Pustelnik 4300. Loni- 
bardt 1500.

GIEŁDA SZ W A JC A R SK A .

Zurych, 12 kvr etr.ia.

N. J a f t  570 Loudmi 24.78. P aryż 
54 10 Wiedeń 0 0080, P-mga 16.90 W ło 
chv 25,22. Relgja 2 8 9 0 .  Budapeszt 
0  0077. Holandia 212 i sjedrr ósmvch. 
C lirystjanja 78 50. Kopenhaga 95 0C 
Sztoliho'm i 50,75, Hiszpania 76 i trzy 
ósme Bukareszt 3,00, Berlin C-124, B el­
grad 7,10.

G Jtu D A  GD a NSKA.

Gdańsk, 12 kw etnia. 

M arka poi. 0 615--0,619. W arszaw a
0 .6 1 5 — 0,6 1 9 . (A W .)

C E N S  Z L C T A
Polska K rajow a Kasa Pożyczkowa 

Oddziaf we Lwowie

płacha za 12 kwiet 11 kwiet
u i i i i n  ii

1 austr. kor. złotą
...... .

1890000 1890000
I markę niem. złotą 2222000 2222000
1 rubel złoty 4800000 4800000

fR N O 1800000 1800000
i gram czystego złota 6200000 6200010
1 dukat 21340000 21340000
1 gram srebra 181000 184000 .
frank zł. obliczeniowy

/
1803000 1800000 |



-S Ł O W O  P O L S K IE "  nr. 103 z  dnia 14 Ic w L P iia  im.

z a  darmo
otrzyma KAŻD Y* lit&  udowo*!*)?, n iaa@ ni^ je@t najtaipfioj*

f o w a r  n a s z  j s t  p ie rw ? z o r-ą « h te ] f a k o ś d , a  ce n y  b ezk o n k u ren cy jn e , n a  d ow ód  c z e g o  z ch ęcią  w ym ien iam y k a ż d e im  
zak u p ion y  tow ar-, loh te ż  z w ra c a m y  p fetiiąd ze z a  to k o w y  do dni 14  b ez żad n y ch  z a s tr z e ż e ń .

,ldeai“ świat, marki „H ega“
K o lo ra c h ............................................... 3 ,4 0 0 .0 0 0  J*|)liliyMl]f „N ixe“ „ „ „Hega

V ^ - ** fianLuskie flor \ . . 3 ,9 0 0 .0 0 0
jedwabne fildecosse . . 4 ,5 0 0 .0 0 0

1930 „ francuskie „ 4 ,900 .000
lepsze .  5 ,5 0 0 .0 0 0

O lbrzym i w y b ó  s k a r o e te k  i jiu ń sz o ch  m ęsk ich ,

" męskie z  haftowaną strzaiką  
fildecosse .

RĘKAW ICZKI zagrań, półjedwaone . 
K O SZU LK I dziecinne zagraniczne . ' .

5.900.000 
6,900.00C

4,850 000
1.950.000
3.500.000

r e f o r m

SR*
\ c h u s te c z e k  po cen ach  k o n k n ren cy jn y ch

M a g a z y n  f o w f c t  &  P s i .  K o p e r n i k a  i i .

artykułów z pórć&any
6  s z K l a n e k ............................
1 tajgjpz ;
1 garnuszek .

T
szkła eii najpraktyczniejszych i  najwykwintniejszych.
1 , 5 0 0 . 0 0 0  M k .  J S e r w i s  k o m p o t o w y  . . 4 , 0 0 0 , 0 0 0  M k

5 0 0 . 0 0 0  „  |  S e r w i s v  stołowe poszywszy od . 5 5  0 0 0 . 0 0 0  „

400.000 „ Towar'bezwzględnie w pajlepszej jakości.

Lwów - Pasaż Kkolascha
zć? obc łl kinoteatru ,.Pasaz“. ^

B POŁOWIECKIEGO, I wuw, KI. Tańskie] 1
(za hotelem G eorge’a)

M EBLE s sypialnie: wykwintna z k o rr nia 
mahoniowego, jasionowa, czeczotcw a, ja­
worowa ręcznie malowana. GABINET mę 
ski idąb). SALONIKI mahoniowe, • nyczne  
biblioteczki, serwantki i t. d. JADALNIA 

pa.isanarowa.
LUDPOL: Lampy wysokie i stojące, stoliki, 

parawaniki, drooiazpi 
BR Ą Z Y , G 03E M N Y  franc., i t „ k a t ’ bu­

czackie. b atik i. ' 1988
K ILIM /, obrazy, rzeźby.

Story paciorka lampy, biurka ameryk.

Hirtciia lisjpiii
FR̂ MCISZKA MCSZK0 WJC2 A 

L w ó w ,  K o ł ł ą t a j a  2 .
poleca na Ś w i ę t a  hurtownie i deta^-znie 
znai omite gatunki wódek fi. od 2,SUU.Q00 
mk. i szlachetne wina różnych marek, fl. 
od 3,000.0 0 mk. — Na składzie pp przy­

stępnych cenach. 1854
I  IV A  L  E  C Z  N  I- C  Z  K .

_  KUPNO I SPRZEDAŻ. —

Przemysławka

Poderki świąteczne
Chypre 
Róża Poiska

wykwintne 
trwale perfumy

P u d ry  Mfafgpr i M aryla
hygSemczne - niedostrzegalni!.

P rż ^ str£ ngn s ię  p rzed  m & ło w a rto S cio w e rn i f a l s y f i k a t a m i

r iS l5rl ^  Ż ą ! i  w Pjznamu
Fabryka Fern-sn I Kosmetyków. 

— —  — — m ----------

ajmw— r a
C E C  r . E L N I A

parowa w u>ełn. ‘biegu, rocznej Dro- 
dłkrii Ł mil), z najb-pszemi maszyna- 

li, jedyna na rozległą okolicę oraa 
fąbr. wyrobów cement. 70 morg ziemi, 
piękna wiła 9 pokoi z wszelkim kom- 
for:e ,, różne inne zabudowania jak i 
żywy i martwy inwentarz z powodu 
przeprowadzenia się w pow rnieśc.e 

połud. Wielkopolski 1965 
z a r a z  n a  s p r z e d a ż .  

Z n oszenia pod „Cegielnia 1585“ do 
T c .v . iŁfcc. „ R e k la m a  P o ls n a 11 

P a z n s ń ,  A*ej» Irfarcinkow sk. 6.

-  j N A  ŚW IĘ TA I

r t -.m a n y  p i a n i n a  
T e le fo n  2045.

K a im  i S y n , K o p e rn ik a  16 
172/

PR Z E O A M  ta n io  e w e n tu a ln ie  i a ra ty , lub z a m ie n ię  
zt* z b o ż e  a lb o  n ie r u c h o m o ś ć :  47 p łu g ó w  c e g ie ls k ie -  
10 15 typu n erh p rd a  je d n o sk ib tjw y c n , 20 
k ieg i d w u sk ib o w y clt. Z g łu s z e n ia  LLW 1CK1 c ! l " - | ż-
cz y z r.a  2? L w ów . ___________________  ____

K o p e rn ik a  - 26 
1891O  T r tr iA  4 k r o tk i,  d o b ry  sp rz e d a m , 

p a rte r  o f t c y n y ^ k le n ia r s K i .

IAN1MO p ierw szo -Z gd n ei m a i i S ń p ł j ^ ^ ^ w m a ,  to n  
i w vgi-iu w s p a n ia ły  sp rzed am . K o p e rn ik a  26. P ^ t e r
o fic y n y , g a n k ie .n  o s ta tn .  < d izw i. ____________

sp rz e d a m . 
195?O R TE P1A N  k r ó tk i ,  c z a rn y , krzyżow y 

C h o rą ż cz y z n z  5 , II. p ię tro , praw a-

U T .IM O B IL  c ię ż a ro w y  3 ton . k a r^a " ? * y rtL 4 
m o to re m  i g t .-a ia r ic ją , sp rz e d a  t a  550 Jo l.
T ra n  ia  -wów , ul. P o d le s k ie g o  2.   l»9z

MLEKA foJ warcznwgo po szukuję  jn r t p w l florę  
s t a  fltw r I L n l ą  p o r ą  l w i  t ą  L  * ? , .  
sora 1 ja s ła  ;  (pkah/in. WtnelotnoK Antoni - o  
kotowsiti L i/ów, P ia k a rsk a  61- _______

NA S w I ę t a . W ó d ki, lik ie ry  i w ina 7 p .erw sz o rz ęd n y ch  
fa b ry k  le a io w y c h  i z .'iira n ic .'.n y '’ h p-> C en acn  ta  
b iy c z n y c li  p o le c a  K. Ma:esyniO\Vicz h a n d e l i—! k „ -iiy c z n y c h  poi 
te só w  u . S o k o ła  1 1969

F O R M Y  do ru r b e to n o w y c h , tr a n s m is je ,  ru sz ta  do 
k o tłd w  i lo k o m o b il .  w indy bu d o w lan e , g a try , c y r -  

“k-ularki, w a lce  m ły ń s k ie  d o s ta rc z a  F a b ry k a  łnz. 
S ło w ik a . Ż ó łk ie w s k a  94. 1 /yj

M A G A ZY N  k a p e .u sz y  E u g e n ji  O rn io w sk ie J. M alick a  
2 0 . I. p. p o le c a  k a p e lu s z e  w sz e lk ie g o  ro d z a ju , cr/.yj-
m u je  rz e ra b ia n ie .   Ln 1

Najstaranniej i naj'a- 
nii-j wy! o uje _ prze- 

niuki męskich k a p lu sz y  tylko jedyna 
kraiowa *aLryka Bapelu-^S l d87

R U D O L F A  N E U W E L T A  
ul. Balonowa 3, Składnica : p„ Mar/acLi 8, 
ul. KazitTłisrzowska 25 i C-odocka 72.

9 Żądajcie PISZCZKOWSKSEGO MYDŁA „Y£?iU S“ -  "L E W E K " %
I TŁUSZCZ „Tpy0TTE‘“.: L’

1 Przcdst. „RCLlOHAłl" Lw ów . Ossolińskich 6 . i
a  r
3 ST C * Miarodajnym % m om  dogodne warunki, P
1 TELEFON 13—23. TELEFON 13-20. i
A K        _    llB P P    BREJ

bp t̂b dt/anm BHB88I BOMB IffifflP ctkb gJBła btob ppsci bbbo rairo cfr̂ p

MIESZKANIA —  —  Z G U B I O N O ,  Z N A L E Z I O N O ,  —

P O T P .7 c B N F  z a ra z  4 -ro  p o k o jo w e  m ie sz k a n ie  w c e n ­
tru m  lu b  b lisk o  c e n iru m  p rzv  lin ji tra m w a jo w e j, 
n ie  w y ż e j 2 -g o  p ię tra  z e s z e lk ie m  w y g o d am i O fe r ­
ty  W arsz a w a  s k rz y n k a  p o c z to w a  221. 1S85

„ IN F O R M A T O R - B iu ro  M ie sz k a n io w e  K o p e rn it  t ’2 
te le fo n  44ó p o s z M u je  dla s o lid n e j z = m o ż n c j k liie n -  
te li m ie sz k a n ia  ró ż n y c h  p o k o j: w sz e lk ie g o  ro d z a ju  
lo k a le , p rzep ro w ad zi z a m ia n y  W a is z a w ie . \ r a k o -  
w ie i Po m an iu . 1U85

K T O  o d n a jm ie  m i p o k ó j,  h ęd zie  m ia ł  o p ró cz  cz y n sz u  
d o  d y s p o z y c ji  fo r te p ia n  Z g ło sz e n ia  P o d  JA k-ade- 
m ik - .  .922

-  PO SA D Y  P O S ZU K IW A N E  -

Z R E D U K O W A N Y  urzęd n ik  p ry w atn y  p o sz u k u je  p o - , 
sa d y  a g r o n o m ic z n e j lub s to s o w n e g o  z a ję c ia  we 
L w o w ie, A d res A d m in is tr a c ja  „ S ło w a  P o l s lO ,  dla 
A. L . u rz ęd n ik a . , 1986

r

U N IEW A Ż N IA M  św ia d ectw o  e g z a m in u  d o jr z a ło ś c i  
z d a n e g o  p rz ez e m n ie  1912 w g im n a z ju m  111 w P r z e ­
m y ślu  A b ra h a m  S c h a p ira . 1934

M A Ł Ż E Ń S T W  a .

PANOWIE!

T O . R t H K, iZTAHCE, W IE R TA R .il,
M ŁO TY s ty o iT y n o w o , P I Ł Y  taStr/ows, 0R T2CBKI, 
h - T R Y ,  T z lA H a M iS Jfc , PA«-Y, P FA ŁY , do dacfló- 
165.1 W » 1 , B u C 2 K I, P O r .P Y  p o le c a

„ P I L O T " ,  L w ó w ,  u l .  B a t o r e g o  Ą>.

W O L N E  P O S A D Y .  —

P O T R Z E B N E  z a ra z  zd o ln e  p an n y  w k ra w ie cz y ź n ie  
i ,W ik to r  ja *  p ra co w n ia  su k ie n  d a m s k ic h , L is t o ­
p a d a  3.   19^6

M Ł O D Y  c z ło w ie k  c h rz e ś c i ja n in , z  h a n d lo w em  _w y- 
k sz / a łce n ie tn  i z n a jo m o ś c ią  ję z y k a  a n g ie ls k ie g o , 
u in ir ją c y  p js a ć  na m a sz y n ie  p o trz e b n y  d o  b iu ra  
Z je d n o c z o n e j K o rp o ra c ji  B a ł ty c k ie j (B a to ieg / L  38). 
Z g ło s z e n ia  o s o b is te  z o fe r ta m i p tśm ien n e tn i i re ­
f e r e n c ja m i od U 12  p rzed p oł - 19i8

W D O W A  in te lig e n tn a , b e z d z ie ‘n a , lub n = oba n ’e ? a '  
m ężn a  w ś re d n im  w iek u , u m ie ią c a  d o b rze  g o to w a ć
i c h c ą c a  z a ją ć  s ię  g o sp o d a rstw e m  d o m o w em  c e ­
lem  \ v y ręczen ia  g o s p o d y n i -  z o s ta n ie  pr^yjętą^za^  
raz._ Z g ło s z e n ia  p is e m n e  z p o d a n iem  w a rl‘n 2  
o d p is a m i św ia d ectw  lub p o le c e ń , n a d e s ła ć  do  h a n ­
dlu  M a r ja n a  K a fk i K ra k o w s k a  1. H ._____________1979

B U C H  A l/ f E P  Ą z  p r a k ty k ą  w p rz e d s ię b io rs tw a c h  han * 
dlown-przemysłowych poszukuje: Przedsiębiorstwo 
budow y m ły n ó w  W a rz e c h a  i S k a  Lw ów  bap ie* 
liy 37. 1977

M ĘŻ C Z Y Z N A  s ta rs z y , k a to lik ,  P o la k , z a m o ż n y , p r a ­
g n ie  p r z y ja c ió łk i  m o r a ln e j,  d y s ty n g o w a n e j, -zam o ­
ż n e j,  c a łk ie m  s a m o tn e j,  p e łn y c h  fo r m , m u z y k a ln e j, 
do 45. „ S ło w o “  lo s  tu p eck i 142.236. 1976

ROŻNE DONIESIENIA .

S T R O I, n a p ra w ia , fo r te p ia n y , p ia n in a . M ie cz y sła w  
H erm a n , św . Z o f ji 15. 1913

PRIM A  V E R A  m a lis t  do  o d e b ra n ia  w A d m in i­
s t r a c ji .  197 >

TROSKAM _
z i ] itisis 1 1 ifasis jtuarlf psnslonat

„ A N A S T A Z J A "  S
Kuchnia zna a ze swej dobrc.c . ^Ośw/ie- 
t l o  i’1 elekt;; zne. -  Zgłoszenia pranj^Jtói 
B .fc.iertt ,va, Lwów , PociMals 7 od 2 o-tej.

’w  S Z C Z O T K I  ^
poleca Polsko ■ Chrześcijańska wytwór- 
nia, wyroby w łasna. P  T .  K ó ł k  ; m  K „ n -  

suinnm i t. U. odoowtedni op: t. 1951

Mmm Brmmrziy\ i Ska
uK Boimów 1. (brczna RutowsłJlejfo).

r’oieca wódki, likiery z ca/ewak 
owocowych, własna/jo wyrobu tu- 
dzi-ż z firm Bsczewskiego 1 W y ­
sk o k , j i oteż wina i miody wsze­
lakiego uatunku po najniższych cenach

F a b r y k a  w ó d e f i

tr. u i 8h Ł2 as I
LW ÓW , ZYBLIKliW lCZA 19.

Piwo flaszkowe w każdej i ości. 1993

rew
Kąpiele siarczane i borow :riowe. 
Przybyw a pełny dział leczenia 
naiaralnego pud kie* unkiem le­

karza i lekarki
(wodolecznictwo, masaża, kąpOle po­
wietrzna, storihcżna, gimnastyka ie- 

czaicza) B y s te ty i* 3 .

h'm kitfiiĵ y Sr. Józs? Zakrzewski.
S ucjb koleiowa Kawa Runka, skąd anto- 

b u s  cod jeniiie pr ĉz sobo.tr. Sprzedaz oi- 
leiów w biurach 'Ł0rb s“ Lwów. E le k try ci.e  
ośv.,etlenie. SześC .jowycn willi, r o c /ia ,  te- 
ie. r a f ,  telefon w miejscu. Początek s e z o n u  
1-jto maja. 1911

N A C Z Y N I A  K U C H F N N E
i blachy w różnych gatankacn na święta polec*

MARJATJ ItÓŚĆIUK.
lw ó w , ul. Czarnieckiego 1. 1696

p i R A i ł ? 1  p O R T J E R Y

K a r n i s z e  ^  D y w a n y  /£ K o ł d r y ,  
M a t e r a c e  n a f . a n i e j  p o k r y w a

Keł  Slsśhlfśskf KaoB”nika ł
naurzeciw Szkowrona. 124Ś

M A K A T Y  BUCZACKIE-
fabryki Artura nr. Potockiego w Pueza.czu

Handel towarów  błe.watnych i Kilimów

2so4r  N u z ife o w s K i M
L w ó w ,  ulica S z a j n o c k y  2 .

i



9 .S Ł O W O  P O L S K IE 1- nr. 103 z dnia 14 K w ie tn  a  1924.
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j&  poleca na Święta j&

O  F Ł & . ‘5 Z K O m
£

“ *S»

i  JA5HB PI«  EKSPORTOWE 1 PORTER JHPBRIAb* §
■■■ Do n a b y c ia  tySko w  r e s ta s r r a c ja c h , p o fo jja ch  d o  ś n ia d a ń  i lo k a la c h  upraw nScm ycfr d o  s p r z e d a w a n ia  «■»
m m  p i w a  f t a s z k o w e g i * .  1966 m m

^'ia^l?Elllia^i2illii(Sk!iiiti|§3(SS!ieeei!k9g3ssiIkilSgp?Niiieiitaifiilih^Sliil!iii^

■ A Ł 0 P 0 & 1 1  i i i  E l  1 &  U l i  C l  1 H  H
FE

!
W 1L1ST  £  Magazyny g łó w n e: u l. S z p ita ln a  1 . T Ł ł' TQ> ^  TUT ~\1§>7 Magazyny głów ne: N aCw lSłóiflska 16 .
f i - ż  » f  W  Fil ja :  ulica J a g i e l lo ń s k o  * 0 . JL :&. IT1 ■ H U  W  Fiij : u lic e  S z c z e p a f ts u a  3 .

Tarnopol = Magazyny główna; u to  Gołuchowskiego L 
POLECA NA SEZON WIOSENNY W WIELKIM WYBORZE:

1861

W E Ł N Y
na ubrania męskie, — suknie damskie. 
Płótna —  zefiry — w oale —*  batysty itp

OBI JW5E,

VLA P .T .

znanej i wypróbowanej marki G oooyear- i męskie, studenckie, zarzutki, ragiany —  
Welt —  męskie — aam skie —  cnłopięce. | płaszcze damskie

SPRZEDAŻ UA RATY PO CENACH GOTÓWKOWYCH.
„rm m znr rn iasm r .„JMBETi«BBS _  aBIS^8B5SCłBBaB«aaEBaBgSaBî EBB^mgaKSaBmg

Rada Zawiadcwaa
%

Powszechnych Domów Składowych
wg Iwowia ,

ma zaszczyt po mysii § 20 statutu z^p^osIC P. T. Akcjonarju- I 
szów „Pewszecbnych Domow Sltfaaow yth" na

Zwyczajne Walne Zgromadzenie
k t ó r e  o d b ę d z ie  s ię  w  p o n i t d z i a ł e l  d n *a  2 8  k w i e t n i a  1 9 2 4  r .  
o -ro d z in ie  5 - ta j  p o p o łu d n iu  w  s a l i  o b r a d  P o l s k i e g o  iB a n k u  
k r& Jo w e g a  u l. K o ś o łu z - .k i  11 w «  T .w o w la  u  n A Jtęp iy % «tym  

p o r z ą d k .e m  d z i e n n y m :

1. Odczytanie protokołu ostatniego Walnegu Zgromadzenia
2. Sprawozdanie za rok administracyjny 1923.
3. Zamknięcie rachunków i bilans za r. 1923, oraz wnioski z niego wy­

pływające.
4. Sprawozdanie Komisji rewizyjnej i wnioski w spruwie udzielenia aoso-

luiorjum.
5. Budżet wydatków na rok 1924 i podwyższenie kapitału akcyjnego.
6. Zmiana §  7 i 17 statutu w przedmiocie podniesienia kap.idłu akcyj­

nego. V
7. Wnioski członków.

P. T. Akcjonarjusze, którzy zamierzają w myśl §  18 statutu wy­
konać swe prawe udziału i głosowania w Walnem Zgromadzeniu, winni 
złożyć swe akcje względnie tymczasowe poświactczenia\celem podjęcia 
na !cłi podstawie legitymacji, uprawniających do wzięcia udziału w Wal- 
nem Zgromadzeniu najpóźniej do dnia 25 kwietnia 1924  r. w Polskim 
Banku krajowym we Lwowie. 1981

isica
CsersK - P o  m orse

tal T i o ś c i u s z K i  23
f i  ra ip  lisitw §iii®dip v

i  d e s e t a i a c b , .

jEimsiils fejte m\\iiiśfis» iitósidi milini
"!>•**? z* Najlepszy U »var p o  -jrcłarkowanych cenach,
<& 0Sc2O $J m m t f t  rzetema « mmktusina obsługa. -Ą  :' s 

Zdalnych zastępców/ w  większyrh miastach ̂ posjukuje się.

Redaktor odpowiedzialny i zarządca drukami: Willi. Ant. Skrzyczy óski.

ALPAKOWE
N A K R Y C I A  S T O Ł O W E

poleca

AUTOWI HALSKI
M w ,  Soalcskiego 3

1987 Telefon Nr. 604

Spółdzielcze Stowarzyszenie Spożywców

„M R Ó W K A "
% o d p o w ie d zk e ttn o d c ia  u d z ia ła m i

LWÓW, U L. GRÓDECKA L. GO -  TELEFO N  Nr. 8 0 * .
P o le ca :

T I ­NA ZBLIŻ/' JĄ.E SIĘ ŚWIĘTA WIELKANOC 
Bigiłs mwmw ikłał tivBfHv M w tffili iBismaliiyó n cbmeB liesirayiM,

W szelk ie  a r ty w iły  go sp o d arstw a d o m o w e g o : Wi Iki w bór mydeł o ne­
towych i perfumerji Wyroby s c z o tk a s :ie  i koszykarskie. Naczynia emai;owune, 
żelazne, porcelanowe, tudzież przyrząd. -• uch nue.

B og atu  zaop atrzon y  sk ład  tow arów  tek sty ln y ch  ja k o to : Płótna szyfwny, 
marktzety, w oainy, wełny, ^angarny, sai>ny, zefiry, perka e bitysty, płoci n i. 
barchan) białe i kolmowe goto w ą biel znę chusibwzRi, porczuchy, SKaźfeo.i, 
chustki wełniane letnie i zimowe lVf;4

^  U b . - a n i a  i  R a g i a n y .  ^
Obuwie m ęsk ie , d am skie  I d zfed n ne luksusowe, zwy zajne i robol iczr 

z pierwsz rzędn\c fab vk Urnowych i z .s> anicznych.
T ow ary  N ity cn fler ik le . =  Przyjm-■ te s ę do komisowej sprzedaży produ ty 

rolnicze i wyroby kra ows od producentów f brykaruów i hurtowników.
D atajllczł. ę -.przedaż rtnsion Spółki akc pot4C..onyci krajowych hodowli 

seiekcyirivch „6RAN U M " w Warszawie.
N ajlepsze n asio n a  g o sp o d arsk ie  warzywne, pastewne i kwiatów*1 z gwa­

ra: cją n rmalnej czysiosd i siły kiełRouauia. Zamówienia z prowincji uskuteczi.ia 
się dfc/.wiocznie, na żada-ie ysytans. cenniki

C E N Y  SL O N R W T tiŁN C Y JM Jó • ł !
wrrriTUHTf

s m u ć m y  
T t . i i  i

i ą d a ć  w s z ę d z i e fi U N A H E ł £ i  P o t y  iv r ..
OwzcsięcłiiM 

Ż ąd w ć w s z  jn u e

• n a j l e p s z e

M ASŁO  MIODOWE .
do smarowania na cnlabśe, ły żk i stołowa „Onatnelu“  odpowiada w»rto5tl

p jzywcz j jednego jaja.

| W ytw órca Dr. W . A. F3E^ATS€H, W s ł a w  (Pom orze).
g Przedstawiciel i składy '  „ R O D L i K A N '*  C-/H. Rfe^styn i SKa.

L w u w . O ^SO lIInsklfil 6 . Teief. 1 3 — 20. 0 8 5

Z  drukami „Siew a Polsk.“, Lw ów , Kimon rw ida 15.


